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Dziś w numerze: 

Strejk włókniarzy 
Wywiad z premierem Bartlem 
Proces mariawicki 

DYREKCJA 
łódzkiego Towarzystwa Elektrycznego, Sp. Akc. 

(ELEKTROWNIA LóDZKA) 
zawiadamia W.P. Odbiorców energji elektrycznej na ogra
nicznłlli, it ostateczny termin uregulowania należności 
na rachunki IV-go kwartału (białe), t. j. za czas od 1 paź· 
dziernika do 31 grudnia 1928 roku, upływa dnia 10 pat
dzierniKa r. b. 

Niewypłacenie należności w terminie wyżej wskazanym 
pociągnie za sobą skutki zerwania umowy, zawartej na do
stawę energii elektrycznej, oraz przerwę w dostawie prądu 
bez uprzedniego zawiadomienia. 

W celu uniknięcia ścisku przy płaceniu w ostatecznym 
terminie, uprasza si-: o wcześniejsze regulowanie niileżności. 

I 

Sienkiewicza 40. 

Od wtorku, 2 c!o poniedziałku, 
dn 8 października w!. 

Ostatni przedśmiertny film 

RUDOLFA VALENTINA 
pod tytułem 

SYN SZEIKA 
Potężny dramat z życia wschodu 

W rolach s;!łóWnych: 
Rudolf Valentino i urocza Vilma Banky 
Następny program 

„.A.LB.A.UN.El" I 
W rol. gł. Ewelina Hoa, Pawei 

We~ener i Iwan Petrowicz. 

W dni powszednie, z wyjątkiem SO· 
bót. początek seansów o ~ 5 m 30, 
zaś w soboty, niedziele i święta o 
godz. 2·ei po poi. Ostatni seans o 
godz 9.50, - Na l·szy seans ceny 

mleisc zniżone. 

-, ~p!~~~nt~ie ~e}p~~!~ 
Piotrkowska Nr. 106, dozorca 

wzka:te. 

SWIATOWA MARKA 
ŚNIE60WCÓW. KALOSZY 1 OBUWIA 5PORTOWE60 

. '"----------------------------

Dziś urocz.yste otvva cie!! 

KINO
TEATRU 

PIOTRKOWKA 108. 

KINO
TEATRU 

"1V programie sru.perszl..agier sezon.u.. 1928/29 p. t. 

,,TRUJ CE USTA'' 
' .· ., . . . . . ... „ "'·"';., 

L ME 
Dramat kobiety, którą napiętnowało przeznaczenie, według głośnej powieści J. M. Carretero .,La Venenosa'' 

Orkiestra symfonicz~a pod ~atutą z. Sandomierskie.go. 

U W A G A ! · O godzinie 6-ej wiecz. przedstawienie dla prasy, władz i zaproszonych gości. 

. \ 



~tr jk ogarną! na z p 
Wczoraj stanęła większość fabryk 

Dzisiaj wszyscy robotnicy porzucają pracę 
ząd nie będzie interwenjował przed otrzymaniem odpowiedzi od przemysłowców 

Jak donosił szczegółowo wczorajszy .Głos Polski"-został onegdaj późnym wie Przemysłowcy mieli dany termin na udzielenie odpowiedzi na .żądania 
czarem ogłoszony przez komitet wykonawczy klasowego związku włókniarzy, grupują związku do dnia 25 wrzefoia. Jednakże mimo długiego terminu uchylili się od 
cy około siebie lwią część robotników tego przemysłu, strejk powszechny w Polsce, załatwienia żądań na drodze obopólnego porozumienia. Również podjęte po· 
już od czwartku rano. W związku z tl!m powstała kwestja przystąpienia do proklamo· średnictwo przez ministerstwo pracy i opieki spał. nie dało żadnego rezultatu. 
want'go strejku zwiąków „Praca" i Chrześcijańskiej demokracji, które przed powzic:ciem Srodki pokojowe zostały wyczerpane i nie pozostało związkowi nic in 
decyzji strejkowej przez klasowców-również uchwaliły strejk, jednakże z warunkiem, nego do uczynienia, jak tylko proklamowanie strejku powszechnego w prze· 
że co do określenia terminu jego wybuchu zajmą stanowisko wyczekujące aż do sobo myśle włókiennniczym. 

ty, ij. do czasu nadesłania przez przemysłowców odpowiedzi do ministerstwa pracy. Rz~d ni· e 
1
• 

Jak się okazało, wiele słuszności zawierały hipotezy przywódców klasowego związ ~ geruje 
ku, wydrukowane wczoraj w naszem piśmie, że robotnicy innych związkow, albo przy Okręgowy insJektorat pracy ograniczył się do telefori iczne~o zakomunł• 
łączą się do strejku samorzutnie, lub też, że zarządy Ch. D. i „Pracy" zrewidują naza kowanla mini~t~rstwu pracy o przebieau i fazach wybuchłego strejku, rezy-
jutrz swe kompromisowe uchwały. Istotnie wczoraj rano związki • Praca• i Ch. D. do· gnując ze soec1cilne1 interwen ~jl. ~ 
wiedziawszy się o radykalnem pociągnięciu zw. klasowego, odbyły spiesznie narady, Podczas wczora1szej rozmowy telefonicznei. okręg. inspektora pracy p. 
na których postanowiono, wbrew poprzednim uchwalam, zgłosić akces do po• Woitkiewicza z głów<1y'U inspekbre n Klottern, ten ostatni oświaj~zył, że 
wsz „chnego s rejku ogłoszonego przez klasowców. Decyzja popar- min~ster Jurkiewjcz odb,Jł naradę w sprawie strajku z 
cia akcji tej została umotywowana chęcią ukształtowania jeJnJlitego frontu i zapobie- pre mjerem Bartlem. 
gnięcia możliwości_ pows~ania rozdźwięku ~śród ogół~ włó~nia~zy, przygotowanych ~o W wyniku tych obrac!, rząd zaniechał w tej fazie zatargu ingerencji, któ 
walki. W te~ sposob_ stre1k powszec~ny objął wszystkie z~1ązk1 zawod~we. Wprawdzie raby mogła wpłynąć na szybsze zliKwUowanie sporu, a tern samen i sprawy 
nie_ wszystkie fa~ry~1, zwł~szc~a mn~e1sze, zostały wczor~1 umeruch?m1one, ~ ~ażd~m streiku. Po zakończenin obrad w łonie rządu, ogłoszony został za pośrednr
raz1e przewazaJąca llos~ większych zaklado~ ~?d~1 była JUZ n1-: ! ctwem urzędow~j PAT-i~zne1 l<'.lmunik t oflcjalnJ, w któryl11 rzązl 

, czynna. Pracowały tylko Widzewska Manufaktura Poznan~ki 1 B1derman. W Lodzi , stwierdza, z~ słreJk włókn;arzy który zo~tał ogł .>szony 
strejk ogarn.":1 narazie około 50.000 włókn1a!l'·zy. Reszta ~r~co.wała w Łodzi w niczem nie wpł.rwa ~a stanowisko rządu. Uwa· 
najprawdopodobme1 dlatego, ;e _ w c:wartek wypad~ zwykle wypłata. - Dz1s1a~ ~ , źa on bowiem, że pertraktacje nie zerwane, a zawieszone do soooty włącz
piątek przemysł wlok1enn1czy Lodzi zamrze w zupełnosc1. nie, potoczyłyby się normalnym trybem i bez sięgnięcia po ostateczny śror 
Na prowincji również strejkują. · dek, jakim jest strejk powszechny. · 

w samej Łodzi panował spokój i nie zanotowano żadnych wypadków stosowania ł Do ob t b . 
. h . b t "kó s k . b. t .k d . ć ! s o Y ez zmiany terroru wobec pracu1ącyc 1eszcze ro o m w. po OJ ny prze 1eg s rej u zaw z1ęcza 1 p k k ż h · f .. . l "k Gł 

naiezy komisjom streikowym wybranym na wozoraiszem zebraniu delegatów wszystkich 0 ~a ~?1unr O\yarnu nam powy S7-yc . In ormaCJl ws~o.pra_~owm " 0 • 
fabryk, których członkowie organiczali się do inspekcji po fabrykach i organizowania su .Polskiego. zwrócił 5 '~- do okręgowego InS;:>ektora W0Jft<Iew1cza. z zapy· 
ogólnych zebrań robotników, wzywając do solidaryzowania się z ogółem robotników. tamem o dal~ze l~sy ak.c11• • • • • 

- A więc me mozna, pame rnspektorze ltczyc na to, aby rząd jeszcze 
Odezwa strejk.owe przed sobotą wszczął 1akąkolwieK interwe 11c1ę? 

. . . . . . - Do soboty włącznie-nie! - brzmi odpowiedź. Rząj mo-
Związk1 wydały wczora1 odezwę, w które1. nawoł uią do poparcia akcji, drogą przy . d al · k ..... k. t uAT' k' , ł • · i ' 

stąpiema do ogłoszonego strejku w całyJ}'l kraiu. Jem z anie11J, 0 0 oszemem OwllnJ a u l . ~' po ~za wszy:.tK1_n~ ~ in 1 r .ą 
Odezwa zarządu głównego zw. zaw. robotników przem. włókienniczego brzmi 1 kę. Spowodował kon terenC}ę w Warszawie 1 prosit przedstaw1c1ell r0uJtn1-

m. in. następująco: czych, .aby czekali _z d_ecyzją, ·a~ do .czasu ujzieleaia ~~zez . przemys\owców 
Kapitaliści zignorowali słuszne żądania naszego zwiazku, oświadczając, że 1 decydu1ące1 odpow:edzt. Rot>otntcy me ~zeKa1ąc-ogłos11t streJk. 

sytuacja w przemyśle nie zezwala na uwzględnienie żądań robotniczych i że • _Jest ~ątph~e, aby sytuacja uległa do fago czasu ia• 
żądania robotnik.ów są nieusprawiedliwione. k1e.:kolw1ek zm1anae. 

A więc żądania robotników, według opinji przomysłowców, nie mogą być 90 ł ' 'Iz • z t • k • e 
zrealizowane, gdyż chcą oni, abyście nadai pracowali za głodowe płace i ko· proc. W O nn1ar Y S reJ UJ 
nali wraz z rodzinami z gfodu. Wieczorem dnia wczorajszego, według materjałów i da• 

Jednocześnie kapitaliści nie chcą uwzględnić żądań ustalenia wyższych nych będących w posiadaniu związków zawodowych, st.•ejk 
stawek dla robotników obsługujących większą ilość maszyn oraz sprawy dele· ob ął 90 proc. łódzkich robotników, zaś 75 proc. włókniarzy 
gatów robotniczych i zapłaty za postoje, z tego wynika, że chcą oni nadal te ł na prowincji. Ilość strejkujących w Lodzi obliczono na 80.000. 
roryzować delegatów i wyrzucać ich na bruk za spełnianie swych obowiązków. 

Próby rządowe 
zlikwidowania strejku . 

„ 

Dlaczego robotnicy przystąpili do strejku 
Konlerencia . P .. Bartla niP czekając na sobotnią odpowiedź przemysłowców 
z mtn. lurk1ew1czem Wł'k - h . d . . b.t · d M ·1· ,, - ·le" 
Warsz. koresp. "Głosu Polskie- O f!larze C cą umo_WY I O ~ZUCftJ~ _ar I raz rzą OWY:· l11Z IWOS~ zaostrzenia St_reJuU 

~o" (St. Gr.) telefonuje: Wywiad , Głosu Polsk1eao" z k1erown,k1em klasowego związku włókniarzy p. Walczakiem 
W związku ze strejkiem łódz- W 2'1Wią:z;ku z szybkim wybu- - Czem - upytujemy p. Wal-' że - Wyda4e nam s:ię, że obecna 

.kim, prezes rady ministrów P• Bar chem strajku powsa:echnego włók- czaka - została podyktowana o- 1 mają oni na myśli li tylko podwyż akcja będzie mzgrywką pomiędzy 
tel odbył d&radę z ministrem pra- niMzy zWtl"óciliśmy się do kierow- sitatnia uchwała strejkowa komite kę; przemysłoiwcami, a włókniarzami, 
cy dr. Jurkiewiczem. nika związku klasowego p. Wal- tu wykonawczego? iinine nalSIZe żądania w której chod~ć będzie o to 

czaka po szczegóły, kitóreby uwy- - Przedewsz~tkfom. - odpo- nie wymagają bowiem specjalnie kto kogo przetrzyma. 
PJiDiSfBr pracy pukliły w dostrutecz.nym stoipniu wiadra nasz rozmówca - tern, że przychylnej konjunktury, - Jak się pm zapatruje na ce· 

nie przybędzie do t.odzi motywy, jakie skłoniły zwią"Zek l!rzem.ysło~ , ~a~ąc zgłoiszo111e i s~ od takowej meZ<i;leżn_e. Z ·żą- lowość. interwencji rządowej? -

k 
. ten do r2JUcenda rękawicy przemy ządania ZWląikow JUZ od 4 wir.zieś- dan tych wypada wyhczyc: zapła- zapytuję. 

Warszaws a prasa meczorna · b ___ ,_ · · d d t t · · · b tn' w ta · • d d . L dz' b' . słowi. rua . r<Ulli.u, a Wlęc magąc o y- ę za pos 01e nie z winy ro o i- - s wie!D.D.lctwo rzą u o· 
podała, ze do o l wy tera się . . 4 t .J_~ b k. b ł ń • k . '1 z. • d . , . d bki . l'k , . • • • k' oł • spozyc11 yg-0Ullllle czaisu - . ow, za o s u6ę w1ę sizeJ i o~c1 prowa z1c moze o szy eJ i wt 
p •. m~ru~ter ~r~cy 1 0~1: 1 

sr e:z doorze przedyskutowali te żąda- maiszyn, etc. dacji zatargu, w zależności od t~-
neJ, ~ory uz~~,swdoic ~ ywo-:1 W POD'!alndzt'alek nia, i jeżeli u<lziclili odpowiedzi od Reasumując W\SZystko, należy go, jak da,Ieko i w jakim zakresie 
aby nie dopusc1c o przec1ągama ~ · · tk" h k f t . __ .J_,, • • 6·dz· · . 'k .1 ł 'ki · • f f • mowne) na wszys .JJC oo ere::i- & Wl~c, ze przyczyną powz1ę- ono p l 1e, czy propozyCJe wy-
s~ę stre1 u w przemys e w 

0 
en- \V mtDIS BrS \DIB prac~ ciach (u wojewody, O«"arz w mi.ni- cia uchwały o wz,poczęciiu streiku sunięte zri strony rządu zostaną 

ntczym.. d • d • k narady z robotn1kam1 sterstwie p1'acy), komunikując, że było zaakceptowane przez przemysł, \)-
Jak się owi.a UdJe . n~sz orde· i przemysłowcami stanowisko i<:h nie ulegnie zmia- nieugięte stanowisko przemysłow- raz czy zdołają zadowolić robot-

spondent, przYJaZ m.trustra o · d ż k · ~~-! , 'k · 
• . b dzo bł t Urzędowa P.A.T. komunikuje o- me, g y rze omo me są w "'l.4lue cow, m ow. 

Lodzi J~st . ~r .prot ema !~- ficjalnie: udzielić podwyżiki - to z tego sta które w nlczem nie zvstało zmie- W każdym razie - pocLkreś!a 
ny gdyz mimster 1es gospuu.- · k ł · k" · · ł · · h · t 1 l t ' . zd . dz d Zgodnie z komunikatem mini- nowis a przemys u zw1ąz i wyc1ą- mone przez z ozoną przez nic w nasz tn er 1 rn or -- mo.gę panu 
rzem zJa u mię ynaro owego · .J • d · · k' · t t · d kl · · · <l • · . k , . db sterstwa pracy i opieki społecz- ga~ą oupow1e rue wntos 1, mims ers wie e aracię, oswia czvc, ze 
biura pr~cy: toryd się. 0dz.ywłk~ w nej z dnia 2 b. m. do końca bież, i o pó'ubownem załatwieniu za- Drugą przyczyną ogłoszenia -y herł.,.i '"n · y się starnli o h<>zpoM 
Warszawie 1 prze pon1e la iem ta b ~ • · "k d b t · był • dn' 1·· · .1 • t ik . . . , . kr k tygodnia związki przemysłowców rgu mowy yc me moze. strer u pme so o ą Je&zcze sre te :?: 1kw1uowantc s rei u na 
me moze się ruszyc am na o W · k · te ł · · b • t " • • ód podst · · b'~ · . maję udzielić min. pracy i op. sp. ruose ten iest m s usizniei- OJowy nas ro1, panu1ący wsr awie umowy, a nie ar i.razu 
ze stolicy. • • · t · k ~„.. · t 1 b t 'k' · d .c odpowiedzi co do swego ostatecz- SIZ'f, ze & aw1,amy w„„„,ę, me· y e ro o ru ow, rza ov1e,,.,o. 
Q oeo~~gggegggegggg~Q nego stanowiska w sprawie zatar- o takie, lub inne uwzględinienie czego najLepszym do-.vodem jest ~ A w razie , ~dyby się wszyst-

gu w łódzkim przemyśle włókien- podwyżiki, ale wspaniale rozwijająca się akcja ko zainosiło na dłuższy okres cza. 
niczym, poczem w poniedziałek, wiążemy wszystkie nasa:e żądania, strejkowa. su? 
dn. 8 m. m. odbędą się w min. pr. wsrpólnie pode<jmując wailkę. Boijowy ten nastrój mechybnie o- - W tym wypadku za05trzyli-
i op. sp. narady z obu zaintereso- Rówm'>c':reśnie - ciągnie p. W al padłby na sile przy dailsizem oo- byśmy stopniowo akcję, ahy tę 

Profesor 

Stanisław Nirnstein 
wznowił lekcji gry fortepianowej wanemi stronami. W tym stanie czak - uważamy, że tłomaozenie wleikaniu sbrejku. drogą uzy3kać dla robotników jak-

ul. Traugutta 12 rzeczy nie wprowadza żadnych się pmemyisłowców, jakoby Iron- - Jaik związek klasowy sobie najkorzysf.nieis~c V1ar11nki płac.y i 
front 1Jl p. zmian strejk, kt6ry 'W''h~chnął ur iund.tt.ura nie pozwalała na uwzględ wyob~.a;ża rozwiązanie obecnei na pracy. \ 

•••••••·.-.••••••••••••••••• dniu 4 b. m. 'nienie :oodwy:bki1 jest dowodem, pręfonei sytuacii7 GeL 
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BISKUPI MARJPl-WICCY ZEZNAJĄ 
~łacz spazmatyczny wzruszonych zakonie rozlega się na sali sądowej 
Zona Kowalskiego, przełożona klasztoru, matka Wiłucka prze

słuchiwana przy drzwiach zamkniętych 
jąc 

OGROMNĄ ZNAJOMOść PRZED
MIOTU I IMPONUJĄCĄ WPROST 

PA~.i.IĘć -
w operowaniu datami, cytatami z 
poszczególnych dzieł ojców kościo 
ła i ewangelji. 

Obro.na w osobie ruec. Kobyliń
skiego zadaje świadkowi szereg 
pytań co do istoty wierzeń marja
wickich, rytuału oraz wszelkich 
kwestji, związanych z wersją o t. 
zw. głębokich pocałunkach, przy
chodzeniu na świat dzieci zakon
ników bez grzechu i t. d. 

Oskarżony biskup Kowalski rozmawia w czasie przerwy 
w rozprawie z księżmi marjawickimł. 

świadek odpowiada na wszyst
kie pytania wyczerpująco i z du
żą pewnością siebie. Dwie b. mandolinistki, obecnie występujące jako świadkowie 

oskarżenia, p•ny Osinówna i Prochówna. 

Wysłannik „Głosu Polskiego" te PRZEW.: - Jak to świadek ro- Dogmatyka mariawicka 
lefonuje z Płocka: zumie? . Na zapytanie obrony świadek Pieniadze za fałszywe 

Dzisiaj uana po,iawił się na sali śW.: - Byłem o to proszony. d Mdze~. ~OBkYLINikS~I: - Dlhaodzcze- charakteryzuje t. zw. „zrozumie- '! ZBZDIDl'e 
1 EW k i;,O 1ec1 za onn ow przyc ą • „ kt, , . . d . 

sądowej od tak dawna PRZ .: - Przez ogo? . . b 1 me , o orem mowi się w z1e-
ś . d k . . . na swiat ez grzechu ł h K al k' g 8· · d k pod N ta · b · d OCZEKIWANY śWIADEK ZA- wia e Jest zmieszany i przez śW . Tł . t tan ac ow s ie o. wia e a zapy me o rony opowia a 

RĘBSKI, dłuższą chwilę nie udziela odpo- „.- . umnkaczy si~ 0 s 
1
. em „zrozumieniem" upatruje natchnie świadek, że siostra Rafaela otrzy 

• dzi N . od . d . ducha i ustosu owama ma zon- • 'k · ał d z b k' 200 ł 
0 którego stosunkach z wszystki- wie • areszcte powia a nieT k, d Bog K . ś . t me, wym aJące m a o arę s iego z otych 
rni świadkami oskarżenia była zdecydowanie: ow 0 b a. k ~m~nJ~ WI~ a o- Z DZIAŁANIA PANA BOGA NA oraz miała otrzymać jeszcze ty-
rnowa przez cały czas nt"'7Pwodu - Prosił mnie o to ks. Tułaba ~z!szTc~ tez s .azema b1 ndkamięttno- ARCYBISKUP A KOWALSKIEGO siąc złotych jeśli zorganizuje si o-r·-- ( b , K 1 k' ) set. u Jes wyzsza po u a wo- W d 1 • g · • d k t d , . h 1 sądowego. o ronca owa s iego • . .. t t 

1 
..J.ki . .

1
• a szym c1ą u, swia e wy- s ry o zeznan meprzyc y nycl'l 

PRZEW C . • d k . rzenta nowe) is o y uuz eJ z wo 1 . . . ł. , st dl K 1 ki W • . 
Sąd zaprzysięga świadka Zaręb- 'd . . .: - zy sWiat e ~e Bożej. Podniesienie na duchu wy- Ja~ma ~prtawhę. ma zenk w,. oraz ~a a . owtra s Regf o.I ymł ~enłatoną su-

d<iego oraz świadków ks. Buch- W1 z1 me gorszącego w em, ze ł . . B . 'ak . d wierania yc ze w za on1e marJa- mę s1os a a ae a z ozy na rę-
. . b' k f t f • k . . pe ma zamiar ozy, J powia a . k' ,_ 1 • t: o1za 1 siostrę Przybylską. 1s up o ogra UJe ąp1ące się za· K . T b' wie im. ce prr-,;1•ratora ape acYJnego p. 

k . 1 sięga o iasza. R dni k. 
Na wniosek obrony powołani o~mce Mec. KOBYLIŃSKI: - Co M Iż " f · ł k. u c 

1~go. . 
X\)st J·ą przed d t' . . . d SW.: - NIE WIDZĘ W TEM .. dk . . d k .. I fi 1•18 80~ Wa I P0C8 UD I Adw. KOBYLINSKI: - Czy roz 

a są pow orme swia SZENI swia owi Wla omo o osae e • . . . 
k . ZGOR A. lad lfi' ki ? śWIADEK tł . b" mawiano o tem z p. numstrem Dn owie p EW . • • e JS m umaczy, ze arcy i- . 
~ EW ANDOWSKA MARKOW RZ .: - Czv zauwazył sw1a śW K , . 'ł fil d lfi' k' k K l ki . 'l . . brockim, do którego jeździła dele 
~KA OSI ' - dek specjalną sympatję Kowalskie .• : . -;- oscio a e JS 1 -:: s up owa, s T.~aJ~C naJ epbi~J zł gacja matjawitów? 
0. , NóWNA, GóRNIAKóW g d . t Mil • • 1 to nułosc czynna, okazywana bliz- ducha brac mariawicką, do t-era śW. OWSZEM p N MINI 
NA PRCOHóWNA DZIALOSZYN. 0 0 sios ry oset · t · · · · har kt k „ - • A ' -' SKA ' śW.: - Nie interesowałem się ~m'. 0 miara wiary, wiary Cler- c a ery p~ rewne. STER DOBRUCKI ZALECIŁ NAM 

I ~O~ASóWNA tą sprawą. p1ema. . Na zapytame obro~y o " ZBIERAĆ DALSZE DOWODY 
~:!e~eznU:!odniema poprzednich Mec. KO~YL~N~KI: . - !roszę „P,OCALUNKACH ~LĘBO~ICH AKCJI ZARĘBSKIEGO I OBIE-

. BPZ przys1' ng'1 mo' 1111·ą ~.m tu pow1~dz1ec o, si~~IU k~: ktore. zarzuca arcyb1~ku~owi_ ~o- CAL ZROBIĆ z TEGO UŻYTEK. 
Ił 'N sClołach, o. ktorycb mowi się w pis walsk1emu akt oskarzema, sw1a- W d 1 • l'f edcze ·1nstynbty nramlła' . . . ki d k oł . . li t . p ł a szym Clągu swego zezna-" n „ wU'f. mte mariawic em. e pow UJe się na s sw. aw a . . . d k h kt . 

P 
śW w r · d k • · d K t' kt • · ma swia e c ara eryzuJe ks. rOChÓUIDJ Zapytany, czy prawdą jest, że ł' d.: .- y teza ~1e emb' ~s~o do. oryn Jan, w orym powie- Pągowskiego nader ujemnier jako 

. . . . w pismach marjawkkich piszą, iż ow, a1ąc wyczerpu1ące o 1asme- ziano: k ł . . k ł . k 
Osoby te były JUZ, Jak wtado- nie należy w sądzie przysię&ać nia apokalipsy oraz ojców kościo- POCALUJ JEDEN DRUGIEGO app anoda I Ja. odzecz ~wie aki'.lk 

m.o badan"' i' ru'c ci'ek & • 6 ' • • • d " o powie mu na a za. ' „ . aweso, me świadek od owiada: la i przeClwstawia te s1e em ko- śWIĘTYM POCALUNKIEM". , . . 
wnoszą, po za Jedną Procbowną P • "oł' . k . d 't .. d pytan natury teolog1czne1, ~osfa-
k 

, . ' - W królestwie Beżem przysię- sc1 ow, Ja osie em cno 1 sie em W pocałunkach tych - ciągnie · h ś · k" tora kategorycznie zaprzecza ja g h, gł, h Wionyc przez mec. m1arows 1e-
koby miał i d g , 

2 
t . ' gi nie istnieją. Nie należy przysię- rzec ow o~yc . • świadek - niema nic zmysłów go sąd zwalnia świadka 

złotych O: :i:sz::: :: mil:~:~ gać, bo nie wiemy, jak te rzeczy . w_ ~szym e1ągu s.we.go zezna- nieczystych, jest to pocałunek oj- I ' ZARZĄDZA ZAMKNIĘCIE 
i tłumaczy, że widzi Pan Bóg. Jednak jest ~a .swiadek ron;,odz1 się. obszer- cowski. DRZWI W CELU PRZESLUCHA 

POWIEDZIAŁA JEDYNIE OTEM 
W ROZMOWIE Z SIOSTRĄ DLA 
TEGO, ABY POZNAć ICH STA
NOWISKO. 

OBOWIĄZEK MóWIENIA ZAW- me i bada wartosc teologiczną ko Ad KOBYLIŃSKI· - A co •o NIA PRZELOżONEJ K.LASZTO-
SZE I WSZEDZIE PRAWDY mentarza do w. · · 

• ' . . : PIEśNI NAD PIEśNIAMI" są gody barankowe? RU IZABELLI WIŁUCKIEJ. 
Po zbadaniu SWtadka Przys1ec- " . . . . 

ki..& d ł · · · dk b' k arcybiskupa Kowalskie&o oraz śW · Jest to zi'ednoczenie Wobec tainosa rozpraw, nie m3 
.... 190 są powo UJe sw1a a is u 6 1 „ - . . , , 

P ' h · ki44ł ustala związek te&o komentarza ludzkie z Panem Bogiem przez zemy mestety podac zeznan prze 
pa roc mews "&o. i; ł . . kl t tk' W'ł k" , 

w pojęciach kościoła filadelfijskie- Chrystusa utajonego w Najświęt- ozone! a~~ oru. ma ~ i uc teJ. 

Btshup·-~nżynier Znakomity teoretyk 
Przed sądem staje biskup-elekt ·marJawifyzmU 

'ks. Przysiecki, proboszcz Felicja- . . . 
nowa, osady marjawickiej pod Jeskt fo, ze. się. tak wyrazunł y,, te-
Płockiem. orety marJawityzmu, cz owiek, 

Ks. Przysiecki prz-..l t . _ od którego oczekują strony wyjaś-
~ ws ąpie · ń tki h k ·· h niem do zakonu me wszys c west11 spornyc 

BYł. CZLOV/IEKIEM śWIECKIM natury teoretycznej. świadek ze
z WYKSZTAŁCENIA INżYNIE- znaje pewnie i z dużą godnością, 

· REM, I ODNOSIŁ SIĘ DO SPRAW to też 
WIARY DOść SCEPTYCZNIE ZEZNANIA JEGO ROBIĄ NA 

' Dopiero po zetknięciu się z K~- WSZYSTKICH BARDZO DODAT 
walskim nabrał po ~ł · d . NIE WRAŻENIE. Wv arua o zy- . . . • . 
cia zak.onnei<o i J'est w k · od Na wstępie swego zeznama SWUl I 

i; zaome dk , ..... d lat 23-ch. e mowi, ze stoi JUZ na gro- : 
Ks. Przysiecki hem, że powodowany jest tylko 

1 

Cl:lA.RAKTERYZUJE OSKARżO- najlepszą wolą mówienia prawdy 
NEGO ARC. KOWALSKIEGO 71 i że tylko 
BARDZO DODATNICH Sł O- POD WPL YWEM NAJGLĘBSZE-

W ACH ' GO PRZEKONANIA CO DO NIE-

go. szym Sakramencie. Stwierdzic mozemy 1edno tylko, 
• MMM? OCJfu'S' www.w '* •• że podczas jej zeznań w kuluarach 

. 
Po katastrofie w Madrycie 

sądu panowało wielkie podniece-
nie, a ciekawość i chęć zdobycia 
jednego słówka z za szczel.aie za
mkniętych drzwi sali malowała się 
na twarzach wszystkich, 
Późno, bo o godz. 11-ej w n<>ey 

zamknięte zostało posiedzenie S'ł

du. 

Dziś zeznaje Zarębski 
Dalszy ciąg rozpraw rozpocznie 

się dziś o godz. 10-ej rano, naj
prawdopodobniej przesłuchaniem 

1 Zarębskiego. 
Zeznanie tego świadka, który 

ma być inspiratorem ' procesu, 
wzbudziło, rzecz zrozumiała, du
że zaciekawienie. 

i wiada • • WINNOśCI ARCYBISKUPA KO-
dz~alnoś. ~eroko sądowi .0 Jego WALSKIEGO MóGL SIĘ W NIM. 
wieka. ci, Jako kapłana 1 czło- UKSZTALTOWAć TEN STOSU- Dziennikarze warszaw

scy w Płocku NEK, KTóRY GO OD SZEREGU 

Fotogr~fi·e k~p!ełowe LAT LĄczy z osKARżoNYM. 
t.~ W tem miejscu na ławach, za-

Z Helu jętych przez zakonnice marjawic-
Zapytany przez przewodniczące kie, rozlega się 

go, czy robił fotografje podczas SPAZMATYCZNY PLACZ. 
kąpieli sióstr na Helu, odpowiada, W obszemem s-w ojem zeznaniu 
że posiada pozytywy tych iotogra bislmp Próchniewski wykłada sze
fji, a koJ>ie zrobił dla sądu. reg kwestii teoloi!icznych, zdradza 

Długo jeszcze odzywać się będą na świecie echa okropnej 
katastrofy w teatrze .Novedados" w Madrycie, ~dzle spaliło się 
żywcem 120 osób, jak ostatecznie ustalono. Jak to jui wspo
minaliśmy w naszych depeszach I opisie katastrofy, w sąsiedz
twie budynku teatralnego zajęły się I spłonęły domy również 
jak on posiadające konstrukcję drewnianą. Na ilustracji 
naszej widzimy ocalone resztki mienia ubogich mieszl,ań ców 

sąsiedztwa teatru.. 

Wczoraj przybyli do Płocka 
dziennikarze warszawscy p. Marła 
J. Wielopolska oraz p. Wojnicz, 
znany z rewelacji policyjnych, któ 
ry ponoć jest matjawitą. 

WYROK SPODZIEW A~Y JEST 
\V NADCHODZĄCY WTOREK. 
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Zamiary u~we rządu 
• 8 

YWI z pre 1ere a em 
reformie konstytucji, chorobie parlamentaryzmu 

i zm ·anie ordynacji w borczej 
owoływanie rządu przez głowę pąństwa.-Dysli.usja o działalności rz~du tylko 
wa razy w rok.u.-Odpowiedziąlność kanclerza przed prezydentem.- rodn·esie-

nie wiek.u wyborców do 24· 25 lat 
Warsz. koresp, „Głosu Polskie- oświadcza premjer. Jawność cizia- budżetem, który rząd również co rządu i odpowiada przećł prezy- wynikającą z wyłączenia obecnie 

go" telefonuje: łania rządu uważam za trwały i rok składa parlamentowi, i dwie dentem. od głosowania obywateli, pełnią-
W dniu wczorajszym premjer p. charakterystyczny przyrost nowo· te dyskusje powinny być prowa· Na pytanie o stosunek do obec cych służbę wojskową. Podobne 

Bartel udzielił zasadniczego wy· czesnego państwa. dzone oddzielnie; w ten sposób nej ordynacji wyborczej, premjer ·podniesienie wieku niesłusznie u-
wiadu, poświęconego sprawie Na tem stanowisku stojąc, musilzreorganizuje się pracę parlamen· oświadczył: waiane jest za niedemokratyczne, 
konstytucji, się dofść do wniosku, że powoły- tu, Największe zło dotychczaso· - Wydaje mi się, pożądane pod tak samo jak nie wydaje mi się, 

Pierwsze pytanie brzmiało: wanie władz rządowych powinno wych metod pracy parlamentu, to niesienie wieku do 24 lub 25 lat. aby przez dalsze obniżenie wieku 
- Na czem, zdaniem p. premje· być atrybucją głowy państwa, a,masowe upra"Ytiam.ie niepróżnują- WzmocnHoby to powagę aktu wy nastąpila demokratyzacja umoju) 

~a, polega choroba parlamentu nie ciała, kt6re ma władze kon-~cego próżnowania w parlamen· borczego, usunęłoby nierówność, 
wogóle, a naszego w szcugóln.o- trolować, tach. --ści? W Polsce dotychczas nie było - A czy p. premjer jest zwolen 

Premjer odpowiedział: kontroli parlamentu nad rządem. nikiem odpowiedzialności parła- łłailżeiszy ZBPJJBłin Marsz. Piłsudski 
- Istotą klasycznego parlamen· Rząd sprawozdań nie składał, w mentarnej rządu? do komunikacji zamor• b d ł R ·~ 

taryzmu jest powoływanie rządu sejmie odbywały się jakieś dysku- - Zasadniczo tak - mówi pre· k. . a _a tk'! umun1• pa• 
przez większość parlamentarną; sje i krytyki rządu, które tylko po mjer - odpowiedzialność rządu 5 lej mią I po Batorym 
większość ta bierze na siebie od- zornie mają uchodzić za kontrolę. jednak przed padamentem powin LONDYN, ~ (Pat.) Budowa ste Marszałek Piłsudski po powro· 
po~edzialność za rząd, podczas - A jak powi111Da się odbywać na ~yć tak skonstruowana, aby ~~f~e;~·w~Ol ;0f;i~7,:~zo;~s p~z~z cie z Rumunji dzielił się wrażenia 
kiedy głównym zadaniem parła- kontrola parlamentu nad rządem? nie stwarzać pola do nadużyć po- się. tak daleko naprzód że Jeż~l~ mi :Zv sR~~~~µr~~ro czasu spę
mentu jest kontrola rządu. Okazu- - Sposób na to - odpowiedział litycznych, osobistych lub grupo- nie zajdą nieprzewid~iane prze- dziłem-mówi marszałek-badając 
je się więc, że ta sama grupa premjer - jest bardzo prosty: wych spekulacji. szkody, uko~czona bę~zie na Bo· pamiątki po Stefanie Batorym -
stronnictw, które stanowią wię- rząd powinien co rok składać - Jaki jest pogląd p. premjera ~e Narodzeme, Sterowiec . ten,_ ma- szukałem, przeglądałem stare kro -
kszość w izbie, powołuje rząd i sprawozdanie z całokształtu swo- na' sprawę tworzenia rządu? Jący u~rzymy~·ać. ~om~mkaCję z niki, zapiski i foljały. W jednvm 
ma ten rząd bezstronnie i skutecz jej działalności i na tej podstawie _ Rząd powinien być powoły· A~stralJ_ą, ~nd1am~ 1 Egiptem, bę- klaszt~rze zn.alazłem cał.ą gablotkę 

. k 
1 

„ . • , . . dzie na1lże1szym Zeppelinem. Wa- z pam1ątkam1 po Stefanie Batorym 
me ontro owa~. , moze się odbywac dyskuSJa w seJ wany przez głowq państwa. Je- ga jego bowiem łącznie z ładun- Porównywałem jego podpisy n~ 

Ta sprzecznosć - oto zr6dło mie. Jest to kontrola EX POST, stem osobiście zwolennikiem t.zw. kiem pasaże~ów ~ paliwa wyniesie \istach i aktach, skromne i pow• 
choroby parlamentaryzmu, Je- dotycząca przeszłości, zaś rozwa- systemu Kanclerskiego. Polega on 150 ton ang1elsk1ch. ścią~liwe w okresie palatyńskim, 
stem bezwzględnie zwolennikiem żania nad przyszłością powinny na tem, że premjer, względnie kan bujne, szerokie fantazyjne z okre· 
kontroli rządu przez parlament - się odbywać przy dyskusji nad c1erz jest taktycznie kierownikiem IYJiędzynarodowe Biuro ~ królestwa" •.• 

Marsz. Piłsudski 
• tracy zjechało do war ama ••• llllct 

konferuje z prezyden
tem Rzplitej i premje

rem 
Warsz. k~ ~,Głosu Polskie 

go" , telefonuje: 
Wczoraj o g. 11 z rana marsz. 

Piłsudski odbył w prezydjum rady 
min . blisko 3- godz. konferencję 
z premjerem Bartlem, a o godz. 
3 dłuższą naradę z prezydentem 
Rzplitej na zamku. 

IZ szubienic ' 

·~ llanet Gaynor 
i 

Charles 
Farell. 

para bohaterów 
przecudnego 
arcydzieła 
filmowego 

sza wy 
Warsz. koresp. „Głosu Polskie

go" (St. Gr.) telefonuje: 
W dniu wczorajszym przybyli 

do Warszawy członkowie rady ad
ministracyjnej międzynarodowego 
biura pracy, której 42-ga sesia dzi 

ml siaj zostanie otwarta. P. Albert 
rhomas udzielił wywiadu pras e 
o zadaniach i znaczeniu sesji war 
szawstdej. 

Dr. med. 

MEBLE 
pg. najnowszych wzorów zagra 
nicznych poleca po cenanh 
przystępnych i na dog od• . 

nych warunkach 
na ,rynku w Tiranie 
TIRANA 4 (ATE) Wczoraj po-ł 

wieszano na rynku 12 spiskowców I 
na życie króla Albanji Achmeda 
Z o gu. 

„SIODME NIEBO'' 
o S. Niewiażski Fabryka Mebli 

Specjalista chorób skornych, wene 
rycznych i moczopłciowych 

Przv1muie od ? do ::ł wiecz 
Sienkiewicza 34, t'!'J -io~40. 

l. Salomonowicza 
6 6 WSCHODNIA 6 6 

tel. 34-25 
C!Z2E --- . '---- --- -· ------ e:::::::s. 

RYCY DECOBRA 
całą .spr~wę, posvła!ąc dwa poda· wdziękiem. Rozumiesz? ne dzięki za piękny prezent. •. jes 

- Posh 10wiłe~ dziś załatwić ce twoje porwane zostało jej/ - Orogi przyjacielu! Tysiączt 

runk~, Je~en damie przeszłości, Maksym nie wahał się dłużej, on śliczny ... i bardzo wymowny!'. 

P O D A R U U J drugi ~am~e przyszłości. Zawsze wręczył jubilerowi dwie w izytówki Ten złamany pierścień, otoczony 
I. i.. dawałes m1 dobre rady, pomóż mi i podyktował mu dwa dokładne brylantami> miał wyjaśnić mi, iż 

Maksym Chevrotot miał się 
spotkać ze swym przyjacielem Le
morne w barze Columbia. 

Gdy ten ostatni przyszedł do 
baru z_astał Maksyma, siedzącego 
w kącie z przymkniętemi oczyma 
i zagasłym papierosem w ustach. 

- Myślisz pewno o różnorod
ności tego świata? - spytał Fer
nand Lemorne. 

Maksym otworzył oczy i z tru
dem próbował wyswobodzić się z 
si~c ~ myśli. Łapczywie wypił 
kieliszek brandy-flip i rzekł: 

:-- Stary_ ~rzyjacielu... czyś 
zna1dował się kiedyś w takim sta
nie, ż.e w alczy_łeś z dwoma wprost 
przec 1wległem1 uczuciami? Czyś 
oddał kie dyś swe serce na pa
stwę . brzytwy Erosa, który nie 
w cizi ał w kt óre miejsce wsadzić 
1111 _ ;we nc:rzędzie? Czy byłeś kie
d) ~ szcze;1:>1:\;·y myśląc o o puszcze· 
nill I ubiely, która ci się znu dziła 
i jednocześnie nieszczęśliwy n~ 
111)':-ll_ o t.em, tzy jej następczyn i 
b..,Jz1e etę rzeczywiśde kochała ? 

·t'ie? Więc spojrzyj na mnie. Ja 
je.:>tt:m właśnie w takiem położe· 
n.u. Moi~ prawa stro ia jest oży 
w10na ki ełk u,iącą nadzieją, pod
czas gdy rno1a lewa połowa je.st 

; P~d n ~rnozą s~ut~u umieraj ącej 
:m 1 ł~śc1 ... Czy wi działeś kiedyś na 
i~abllcach anatomicznych obraz czło· 

wieka, z którego obciągnięto skó- więc i dzisiaj przy wyborze tego adresy. pa:1 na .ial nie chce mnie adorować„ 
rę, a żyły i tętnice namalowano symbolicznego klejnotu. Pójdziemy Po upływie trzech dni Fer- Między nami mówiąc:.. ma pan 
farbą niebieską i czerwoną?... To do Boni Cartera, jubilera na Rue nand, przywołany listem, u:iał się rację ... , bowiem my oboje nie je-
jestem ja! de la Paix.. do biura swego przyjac iela. Mal(- steśmy st~orzeni ńa to, aby po-

- Słuchaj, Maksymie .. zostaw Djamenty błyszczą na zimnym, sym przyjął go ze strasznie smut- łączyć się węzłem namiętności. 
w spokoju te anatomiczne porów- czerwonym aksamicte szkatułek. ną miną. t-' ozostańmy doorymi przyjaciółmi 
nania i powiedz mi wyraźnie, 0 Naszyjniki lśnią, perły świecą ła- - Co się stało mój drog i? i ściskam w duchu dłoń pana, 'cal· 
co ci chodził godnie, a Boni Carter zachwala Wyglądasz, ;akbyś miał wielkie kiem platonicznie. 

_ Zaraz... postanowiłem ze- niezdecydowanemu Maksymowi zmartwienie! Adrianna. 
rwać z Raymondąl wszystkie skarby królowej Saby. - Przeczytaj!, - westchnął Maksym zaczął się żali~: _ 

_:Niemożliwe? - Podarunek na zerwanie i Maksym podając mu dwa listy. Czy pojmujesz co za osioł z teo-o 

T k · d . j . podarunek na szczęśliwy poOEątek? Fernand wziął do ręki list jublilera. Zmienił adresy! b - a ... ona mnie nu z1.:. ej B . N 
zazdrość _ zazdrość tygrysicy! _ - powtarza om. - iech pan od Raymondy: Fernand uśmiechnął się iro-
działa na mnie jak żelazna szczot- mnie posłucha drogi panie Che- -Mój najdroższy Maksymie! f nicznie. Maksym spojrzał na nie-
ka, drapiąca me nerwy. vrotot, i dla damy z którą pan się Nigdy nie wyobrazisz sobie mej go zdumiony i zapytał: 

_ Raymonda jest zazdrosna.„ rozstaje niech pan weźmie ten szalonej radości, którą poczułam, - To wszystko, co ci chcia-
ło dowód, że cię kocha. pierścień z rubinem, otoczonym otrzymawszy twój prezent. łem powiedzieć. Jak zapatrujesz 
-Moż1i we ... lecz wolę być mniej brylantami, a dla następczyni ten Wmawiałam 1uż sobie, że ty się na moje nieszczęście? 

kochamy i mniej drapany żelazną szmaragd w platynie. . . ?Jój drogi znudziłeś si~ już mną, - ~eraz mogę c1 wyznać praw-
szczotką. Zresztą od p.ewnego cża- Maksym wzru~zył r~mionam~. ~ ooa~1ałam si ę, że cię stracę.:.• dę. To Ja poszedłem przedwczoraj 
su myślę tylko 0 Adriannie! - Ależ, drogi Bom ..• Pan 1est i zamiast tego prze żyłam szczęślt- do Boni Cartera 1 kazałem mu 

_ o pięknej Adriannie, z któ· bezwątpienia królem jubilerów, leci we chwile po otwarciu etui z czer zmienić adresy. 
rą niedawno byi:eś na obiedzie u nie zn.a pan psychologii„ kobiet. wonej ~kóry. Odraz~ zrozumiałam Ma ksym cofnął się i krzyknął: 
Ritza? o byłej przyjaciółce lorda Pan me ~a wcale fantaz11. Czer- symbohc.zne znaczeme twego pre- __ Tyś ośmielił sif; ... ty •.• 
Mortt mera Dustbynne? wony rubin ma być symbolem ża- zent.u. L_istek_ p~woj~, wysadzany . Fernand wziął spoKojnie pa-

- Znasz ją?! ło ~y„. a szmaragd-kolorem_ na- s~a!1ra?1i wyjasmł m.1 odr~zu, .!e p~erosa z pudeł lrn, stojącego na 
_ Bardzo dobrze. Na pokła- dzie1? To . byłaby zagadka me do pi~J mż słowa, . głębię twe1 mi.o· biurku przyjaciela i rzekł; 

dzie jachtu mego przyjaciela Bre- rozw1ą~ama. . sci::· Za t_en dehkat~y podar.unek, - Tak... ośmieliłem się, bo· 
monteau'a _ nasze kabiny sąsia- Jubiler rozłożył mne ~kar.by. ~OJ drogi Maksy~1e1 • przyciskam wiem nie b~dziesz chyba wma-
dowały z sobą„. Cudowna kobieta ~ag_le Fern~nd zwróci! się do c1ę w duchu .z całej siły do mego wiał sobie, iż będę tolerował twe 
prawdziwa amazonka! przyJac1ela: - lu .mamy to, czego s~rca. Od. dziś żadna siła na św~e· zamiary wzgl~dem Adrianny! 

_ Tak, śliczna... pięknie zbu. s:'.lk,at?)'.„„ ~en Jakb~ zł.amany cie nas me rozłąc~y! _ Dlaczego? 
aowana ... szczuplejsza, niż wyo- piersc1~n ~ djatnent~mi P?Wte R~y Na zawsze two1a Raymonda.'"""'. _ Dlaczego? Ponieważ od 
brażamy sobie z ·41vkle amazonki„. mon~z1e, ze ws_zystxo st~ skon- .Fernand . pok1.w~ł głową l trzech miesi~cy jestem jej kochan-

N „1 · . czyło1 .. . , a ten 11stek powoi u z sza- wziął do ręki drugi hst który po . kiew.l 
~ _o.„ . 

1 
firam i szepnie Adriannie. te ser- choiiził od Adriannył ' tłom. Dw. 
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,,Sucha'' Ameryka broni sie przed 
) 

woda ognista . ~ ~ 

_.,,.;sua 

Łodzie policyjne, uzbrojone w karabiny maszynowe, parolują zatokę 
nowojorską w pościgu za przemytnikami 

14ff #Q 

Zwyrodniały starzec Dyktatura ~ konstytu
~YJna 

Republika konsulatu skazany na 8 miesięcy więzienia za upra• 
wianie czynów nierządnych Paryskie „Le Quotidien" za

mieszcza art. V. Vivier p. n. „La 
Pologne modifiera-t·elle sa Con
stitu tionr'' 

Autor pisze, iż wiadomo, że 
naigon:tszem życzeniem marsz 
Piłsudskiego jest nadanie Polsce 
ustro;u pewnego rodzaju dyktatury 
konstytucyjnej. Już nazajutrz po 
wypadkach majowych wniesi0ny 
został pierwszy projekt zmierzają· 
cy do wzmocnienia władzy wy
konawczej. 

Projekt ten przeszedł jednak 
tylko cz~ściowo. Obecnie marsz. 
Piłsudski przystępuje ponownie 
do tej sprawy. Ostatnie wybory 
nie dały mu dostatecznej satysfak
cji udało się nawet powierzyć 
socjaliście pre1ydentur~ Sejmu. To 
z iritowało marszałka. 

Stronnidwo rządowe ma obec
nie przedłożyć sejmowi projekt 
rewizji konstytucji, który ma być 
po.pierany przez gabinet. Pomimo 
to niewiadoma czy projekt ten 
zyska poparcie większości. Autor 
zapytuje: „Jakie będzie wówczas 
stanowisko marsz. Piłsudskiego, 
który marzy u republice konsulatu 
(consulaire)?" 

Jego gospodyni-stręczycielka-na rok więzienia 
Przed izbą karną przy sądzie dzić podejrzenia u stangreta. Po

okręgowym w Starogardzie stanął nieważ nowa ofiara była zuoełnie 
66-letni dzierżawca majątku Gło· niewinną, przeto dłuższy czas 
wacki, oskarżony o potworne czy- nie wiedziała w jaki sposób m~ 
ny lubieżne, których dopuszczał się zachowywać wobec swego 
się na młodych panienkach. c~lebodawcy. W analogiczny spo

Tłumy publiczności oczekują sob zostały sprowadzane inne 
na korytarzu końca procesu. Mło- dziewczyny. 
de panienki, ofiary zwyrodniałego Dwudziestoletnia gospodyni Gło
starca są tematem natarczywych wackiego posiada niezmiernie burz
spojrzeł1 i pytań. Co pewien czas liwą przeszłość. Jako mała dziew
z sali rozpraw wychodzi młoda czynKa została uprowadzona przez 
dziewczyna, cała w ponsach. Roz- handlarzy żywym towarem do Je
prawa toczy się przy drzwiach za- rozolimy, gdzie kilka lat spę
mkniętych. dziła w domu stręczeń do nierzą

Ziemianin Głowacki od kilku du. Podczas swego pobytu w Pa
lat wydzierżawił od rządu domenę lestynie, przeszła s1 kolę najbar 
Łapin w powiecie kartuskim. Pa- dziej wyuzdanych erotycznych 
łac oddał on do dyspozycji swe- praktyk, które przez kilka lat upra 
mu zięciowi, sam zaś zamieszkał wiała zupełnie bezkarnie razem z 
w gorzelni, aby móc swobodnie z 66-letnim staruszkiem Głowac
wykonywać swe zwyrodniałe prak- kim. 
tyki. Głowacki posiadał piękną i Ludność powiatu kartuskiego z 
młodą gospodynię, która pod naj- obrzydzeniem wspomina o zwyro
rozmaitszemi pretekstami zwoziła dniałym starcu i jego gospodyni. 
do Łapina młode i niedoświadczo- Na Kaszubach op owiada1 ą strasz
ne panienki. Ofiary zboczeńca by liwe historje o tajemniczej spelun
ły przemocą, bądź też po pijane- ce w gorzelni domenv w Łapinie. 
mu rozbierane, poczem miały miej- Przyszedł czas, że zbrodnicza ta i 

Zgon Znakoml.feno sce ohydne orgje. Zbrodnicza go- zwyrodniała para została zdemas-
:1 spodyni miała w najro1maitszych kowana i zamknięta. 

gEOgra fa miastac~ P!atr:e stręczyc~elki, któ- , . Po ~ilkugodzinn~ch. zeznaniach 
re za pieniądze dostawtały żywy sw1adkow, przemów1emu prokura

Prof. Wszec „ nicy Ja gie I• towar . Zywego towaru najwięcej tora i obrońcy. 
leńskiej Ludwik Sawi- dostawiał Tczew i Bydgoszcz. Zu- Sąd ogłosił wyrok: 

cki zmarł I pełnie uczciwe dziewczyny pod- Gospodyni Zofja Ciemięga za 
, - . stępem sprowadzane do Łapina, stręczenie do nierządu została ska-

Samobojstwo w hotelu „Metropo~" 
Młody biuralista poderżnął sob(e gard o 

i poprzecinał żyły 
Z Warszawy donoszą: by przedstawi ł się straszny widok 
Wczoraj wieczorem do hotelu Na okropnie sknvaw1'Jnem łóż-

„Metropol" (Marszałkowska 114) ku, brocząc obficie kr;11ią - leżał 
zajechał jakiś młody człowiek z Armaty. ~a ziemi obok łóżka zna 
walizką w ręku. · leziono brzytwę. 

Zameldował się jako Andrze1 Mło:izieniec mi ał poder2nięte 
Armaty. lat 20 z Gdańsk a. gardło i poprzt>cinnne żyły ua le-

Wskazano mu pokój na I pię- wej ręce. 
trze. Młody człowiek rozlokował Wezwano natychmiast pogoto-
się w pokoju. Po chwili zszedł do wie ratunkowe. 
portjera, by uregulować należność Ze znalezionych w ubraniu do · 

- Będę wyjeżdżał rano - o- kumentów wynika, że Arnntv był 
świadczył - więc wolę zapłacić pomocnikiem magazyniera w fa. 
teraz. bryce Zwi ąuów Azotowych w 

Uregulowawszy należność, loka Tarnowie. 
tor po.szedł spać. W portmonetce Armatego zna-

Dz1ś rano przed godz. 8 nume leziono tylko j ed ną srebrną dwu
rowa usłyszała z pokoju p. Arma- złotówkę. 
t~go dolatują.ce jęki, jakby wzywa Lekarz przewiózł desperata w 
me pomocy 1 wreszcie dzwonienie stanie ci~żkim do szpitala Dziec ą-

Zaniepokojona zaczęła pukać. tka Jezus. 
Nikt )ej nie odpowiadał. Co by.ło powodem zamachu sa-

Wobec tego drzwi otworzono mobójczego niewiadomo. Zadnych 
zapasowym kluczem. Oczom służ- listów desperat nie zostawił. 

~· 

Małżeństwo na dworze 
]apońsk.im 

W dniu dzisiejszym odbyły się w Tokio zaślubiny następcy 
tronu japońskiego, księcia Sziszibu z panną Setsu Matsudalra 

córl<ą ambasadora Jap_onj i w Waszyngtoni e. -
Najazd na dancing 

Kompletne zdemolowanie lok'atu 

KRAKo W, 4. Zma:ły w dnm pr~eważnie pod pretekstem przy- za na na 1 rok ciężkiego więzienia, 
wc~orajszym na . ang!nę. profesa~ 1ęc1a . do służby, pa.dał~ ofiarą oraz na utratę praw obywatelskich 
U91~ersvte~u .Jag1el~onsk1ego Lu człowieka-potwora. C1em1ęga do- przez 3 lata. - Leon Głowacki za 
do~1r. Saw1c~1 był Jednym z zało- prowadzała do Łapina nieletnie uprawianie i nakłanianie do czy
~yc1eh polskiego towarz~stwa kra- dziewczęta, z któremi dopuszczała nów nierządnych otrzymał 8 mie-
JOZnawczego w Krakowie. . się czynów merządnych razem z sięcy więzienia. z Krakowa donoszą nam: niu żądanych wódek i wypiciu ich 

Przed dwoma _laty Z?rgamzo właścicielem domeny Głowackim. Herman Schreiber, pracownik po upływie kilku minut wtargnął 
wał on w Krak<;>w1e oddział towa I tak w październiku ub. r. •••••••••••••••••·~~~• z restauracji "City" czując osobi- Natan Eder, jeden z towarzyszy 
rzystwa geograficznego. sprowa1ziła szesnastoletnią Kwiat- L stą urazę do b. kierownika i per· Schreibera na sale; dancingową i 

. Zmarły._był propa~atorem nau- kowską pod· pozorem, że jei po- eli. dent. sonelu z restauracji "Oaza" przy począł demolować krzec;łem lokal, 
ki geogr~!l1 1 zor~amzował szereg trzebna do posług domowych. Nie B Abowa ul. F1orjaf1skiej z powodu wyrzu- rozbijając stoły i lustra po ścia-
ekspedyc11 zagranicę. szczęśliwa ofiara została wykąpanał cenia go z tego lokalu przed kil- nach, a r?wnocześnie Schreiber i 

i rozebrana do naga, poczem do- ..J ku tygodniami, gdzie przybył wł1 n, chwyciwszy za krzesła porozbi 
łłilbUDBk diamenfÓ\11 puszczono się na niej ohydnego powróciła stanie pijanym-dobrał sobie oko- jali szkło .w bufe cie. - W czasie 

gwałtu. W podobny sposób zosta- ło 1 L osobników i to przewążnie tym skradli towarzysze Schreibera 
Wartości 200,000 dol. ła sprowadzona Elżbieta Brodzka, Przyjmuje od 4-7-ej p. p. znanych i notowanych w policyj- r~eczy z ~~rderoby obecny m tam 

LONDYN 4. Donoszą z No- która za namową gospodyni zsia- Piotrkowska 85 nych rejestrach i wszedł razem z l.kllk~ gosc10m. oraz z podn:-
wego Jorku, że niedaleko Baltimo- dła z furmanki na kilkaset metrów nimi do restauracji "Oaza", żąda- cznei kasy g~to~ką o~~ło 160 zł., 
re trzech bandytów w natłoczo- przed dworem, ażeby nie wzbu- OODCOOCOOOCOOOO jc. c podania 12-tu wódf'k. Po poda zaś z gablotki k1lkan asc1e flaszek 
nym autobusie okradło handlarza ..,..

8
, ' wódek. Po zdemolowaniu lokalu 

dja~en~ów, zabierając mu drogie ~LE!!!!!!!~!!!!!!!!!~~e~~~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~EM~~!**!!!!!!!!"""~..W!!!_!!!!!!!!!! wybiegli wszyscy na ulicę i paczę 
kam1eme wartości 200,000 dola· li uciek a ć. Gdy za uciekającymi 
IÓW. Niebywały zamach zbrodniczy popędził murarz z sąs i edniego do 

~zkoła im. Tołstoja 
ło1alna wobec Sowietów ł 

1':1os~iewsikie „lzwioestia" ogła-J 
~81J~ hst Aleksandry TołstoL ~o.r
k1 pisa.rza Lwa Tołsfoja. W liście 
tr;m . A_leksandra T ołlS!to~ uspra
Wledlh':i.a się prized za.r2ltltem pra 
sy S()IW'l~okiej, iiż istniejąca w by
łym ~Jąiku Tołisto~ów „Jasnaija 
Pola1I1Ja szkoła ludoiwia im Lwa 
Tołstoja prowaidzooo. jest w du
chu. przec~ws<llWieckim. Według 
o~wiadc~enia Aleksaincky Tołs1toj, 
k~eroW1J11ctwo szkoły unika jedy
~1e propagandy militaryzmu i aite-
1zmu wśród uczniów S1Zkoły. Po<l 
względem politycznym SiZkoła 
pr_owadzona jest w bezwzględnie 
lo1alnym wobec władzy sowiec
!kiej kierunku.. 

Most Blacldriars, jeden z naj.wlększych w Londynie, o mało nie został wysadzony 
w powietrze przez meznanego zbrodmarza lub też mo~e szaleńca, 

mu Franciszek Lorczak i dopędził 
Schreibera, wówczas rzucili się 
wszyscy na Lorczaka, którego cięż 
ko pobili, rozcinając mu głowę i 
łamiąc żebro. Również pobili oni 
innych pracowni ków. 

Nadbiegły pOliCJant przytrzymał 
na miejscu trzech osobników. 

Szkoda wyrządzona przez spraw 
ców wynosi około 6 tys. zł. 

I ~~y~~ jd~c~~n~!~~a~:~ 
tej, róg Sosnowej do wynajęcia 

przy inteligentnej rodzinie. 
Elektryczność, telefon, winda. 

Blt ższe szczegóły w Łodzi, 
tel. Nr. 11-57. 2JG--3 
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0 ~ Huprnciue Zflldlo mDtlY ,,Cze o mogę żą ac od Za mia s t felietonu 

Nowy hymn 
Ukazał się w Krakowie nowy 

tygodnik pod tytu~em „Głos Le
gionisty". 

Deklaracja bezimiennego męża ameryk.ańsl{iego ' Czy nigdy jeszcze, patrząc na nowe 
modele, moje panie, nie zapytałyście si ~ 

siebie, skąd pochodzą tajemnicze prawa 
mody, które co sezon odnawiają toale· 
ty kobiece? Znajdujemy tam między in 

,,hymn" czwartej brygady. 
Podajemy go poniżei bez zmian. 

MY, CZWARTA BRYGADA. 
Legjony, to przebrzmiała nuta 
Legjony, to naiwnych los, 
Legjony, to :żebracza buta, 
Le~}onv, dziś nam dały głos. 

My, Czwarta Brygada, loka!
ska s!romada. 

Na rzeź ruszyliśmy napychać 
trzos bo mamy nos; 

Krzyczeli, że na wodza plwamy 
I nieraz za to bili w twarz. 
Lecz dzisiaj głośno my śpi~wamy 
Niech żyje nam Komendant nasz. 

My, Czwarta Bryjfada„. 

A ile mąk i wazelinv 
I zdartych gardeł na ten śpiew. 
żeby do Waszej wejść rodzinv 
Z koryta żreć za Waszą krew. 

Mv, Czwarta Brygada •• . 

Nie trzeba nam od W as uznania, 
My ster trzymamy, dziś nasz czato 
A dla W as znów dni kołatania 
Was coraz mniej, wciąż więcej nas. 

Bo my, Czwarta Bryl!ada.„ 
Nie znamy autora „hymnu", 

&ądzimy jednak, iż jest to napew
no człowiek pierwszej brygady, 
szczery, ideowy piłsude'Z}'k. 

Bez obsłonek i z prawdziwie 
amerykal'lską dokładnością wyw
nę1rza się jakiś bezimienny małżo
nek w „ Womans Pictorial•: 

- Ządam, mówi on, - od 
mojej żony wielu rzeczy. Naprzy
kład pragnę, aby moja żona była 
świeża i zdrowa. Tacy są po częś
ci wszyscy ludzie - za wyjątkiem 
żon. Mężczyźni muszą być zdrowi. 
O ile nie są zdrowi tracą posadę. 
Kobiety pracujące zawodowo u
krywają swoje choroby, tak samo 
czynią panny. 

Wiedzą one dobrze, że to ob· 
niża ich wartość. Tylko małżonki 
sądzą, że mają prawo do "ner-
wów• i tystl!lca innych dolegli 
w ości . 

Moja żona mema do tego pra
wa. Nie nie chcę przez to powie 
dzieć, że całkowicie zabieram jej 
prawo do chorowania. Ma on;i 
prawo brać udział w grypach, epi
demjach i t. d, tylko musi się z 
tern prędko załatw i ać. "CierpiP.nia • 
jej nie mogą urastać do stanu stałego 
i zagadnienia idrowia nie mogą 
być stałym tematem rozmów w 
mym domu. 

- Co pani o tern myśli, łaska
wa pani? . * . 

Od mej żony żądam nietylko, 
aby była zdrowa, lecz aby była 
świeża. 

Niema usprawiedliwienia dla 
kobiety, która zawsze jest zmc:-

czona (mówię o normalnym mał· gospodarują one w kuchni; jedze
żeństwie, w którym mąż szanuje nie nie jest jeszcze gotow~ lub do 
żonę). Nie każda żona może mieć stołu podaje si e resztki z obiadu. 
służbę . Lecz o ile k Jbieta nie ma Mąż myśli o tern, że lepiej by by· 
służącej, zwykle posiada małe ło pójść do restauracji. 
gospodarstwo. Zresztą prace do- - Dzieci, dzieci - do tej 
mowe są obecnie znacznie lżejsze chwili byłAm w pokoju dziecin
przez najrozmaitsze wynalazk nym. -O ile instynkty macierzyl'I· 
techniczne. Kobieta, której mąż s kie przerastają całkowicie instyk
nie może opłacić służącej, ma ty kobiece i domowe, kobieta nie 
napewno małe mieszkanie. Zrana zdobędzie wdzięczności męża, iani 
może ona pracować, a popo dzieci. 
łudniu wypoczywać. Nie ma więc Często harmonja małżeńska 
powodu dla którego miałaby ona zostaje zakłócona zmc:czeniem. W 
być nieświeża i zmęczona, gdy czasach obecnych mąż powracają
mąż wierzorem wraca do do nu. cy wieczorem do domu jest orze. 
Sądzą, że mam prawo wymagać, męczony. Specjalnie zaś do chwili 
aby żona moja była pogodn1 i póki n ie zjada kolacji. Według 
wesoła. mnie niema usprawiedliwienia dla 

To żądanie b~z~i może nieco 1 żony, która pozwala wybuchnąć 
ostro. Lecz po myslc1e mo1e pan e: Kłótni w czasie między przybyciem 
pracuję przez cały dzień, rok za do domu a karmieniem drapieżne
rok!em. Tylk_o w1e~zór . należy ~~ go zwierzęcia. O ile iest ona naj
mme. Mo1a ~ona _ciągnie korzy~c1 gorsza - powinna wstrzymać wy
z me1 całodz1enne1 pracy. O ile buch złości na po kolacji. 
przytem naawyrężam me siły, żo · Lecz znam kochane żoneczki, 
na musi mnie odświeżyć i dać mi które zawsze wybierają tę krytycz
nowego b?d.źca do pracy na na- ną godzinkę na opowiadanie mę
stępny dzien. Jest to Jeden z za żo 1n o wszel1dch kłowtach do· 
s~d01czy~h powodów, dla których mowych, rodzinnych kłótniach ze 
się ożenll~m. . . służbą. Nie przypuszcnją one na-

~o pani o tern mysh, łaskawa wet, jak gorzkim sosem polewają 
pan:? , • pieczeń mężowską, - i jak bardzo * szkodzą sobie i swemu małżei'lstwu 
. Istnieją ~ob1ety, któ~e wcalel Co pani o tern myśli, łaskawa 

me wiedzą, Jak ważnem 1est, sta pani? 
nąć wieczorem na wysokości za-
dania. Gdy mąż wraca do domu 

„Koleżeńsltie m łżeństwo" 

Naturalnie, że z wielkich z11kła. 

dów krawieckich! - odpowiecie. 

- Tak jest. Ale ta odpowiedz ule 
rozwiązała jeszcze zupełnie zagadnie
nia. Czyście się jeszcze nigdy nie dzi
wiły, że na każdy sezon wszyscy kraw 
cy jednocześnie skracają sukienki o ta
ki sam kawałek I maJą wogóle takle sa 
me pomysły. Mimo to, że kolekcje są 

opracowywane w tajemnicy i kaMy za 
kład zazdrośnie ukrywa swe kreacje! l 
przytem nigdy Jeszcze nie zdarzyło się, 

żeby jeden krawiec kMał nosić o 20 
cm, dłuższe sukienki, niż w poprzed
nim sezonie, podczas gdy drugi zalecił· 

by je o 20 cm. skrócić. Jak się to 
dzieje? - - Wynika to z tego, że moda 
nie jest przypadkowym wytworem łan

t3zji, humorem lub artystycznym snem. 
Sprawa przedstawia się o wiele pro
ściej i prozaiczniej. Kobiety nie są wca
le tak lekkomyślne I rozrzutne, za jakle 
uważają Je meżczy:tni, I o De droa:le 
suknie z ubiegłeio sezonu byłyby jesz· 
cze modne, żadna z pań nie sprawiłaby 
nowych, lecz wydałaby pieniądze na 
coś Innego. Małżonkowie nic by na tem 
nie skorzystali, a krawcy straciliby 
bardzo dużo, Dlatego też należy dąży~ 
do zmiany, do zmiany za wszelką cenę 

- l to do zmiany widoczne), aby suk
nia zeszłoroczna była całkiem staro· 
modna. Ponlewat słowo: staromodne 
Jest dla nas JednoznacZJte ze słowem: 
śmJeszne, rezultat ~t całkiem Jasny. 

Suknie są krótkie. Trzeba Je przydłu. 
żyć. Jako dowód mogą nam służyć suk 
nle wieczorowe, z tyłu całkiem dłu&ie. 

Stan był długi, trzeba podnieść go na 
Gk. Nowy projekt sanacji pożycia ·Kobiety i męz- :i~a~::i~0miei~~~w~~ c~~ąs~! ;::~~ 

' czyzny, związanych ślubem ale zawsze starają się, aby sylwetka 
zeszłoroczna była niemodna. W ten spo 

IJ J~VÓd z bildania krW, Pisaliśmy już o książce amery- n?r~alnyl11: czło_wieku istnieje pragl 1:en bowiem z~rz;it podnos.zą prze sób da stę wyjaśnić. zgodność. nowych 
. I kańskiego sc:dziego, Lindseya: Re- meme posiadania potoiTistwa i za· c1w temu małzenstwu, ktore ma modeli. O ile będziemy mleh to na 
dla stwierdzenia oj CO• · wolucja młodzieży nowoczes;ej•. warci a w tym celu związku mał- być przecież społecznie uznaną względzie, zawsze uda się przepowie-

stwa w której szlachetny ten reformator żeńskiego. formą regulacji liczby urodzin. lJ- dzieć przyszłą modę - będzie ona Po· 
Sąd w Wieliczce uznał K. or kr~ś!i z własnej praktyki sędziow- . ~l_e nikt też nie zapr.leczy, że znanie tego systemu w dużej licz- prostu czemś wręcz odwrotnym, niż 

Ct!m nieślubnym małoletniej P., a skteJ. przyczy?y _.upa~ku' mł? lych istnieie mnóstwo ludzi, którzy po- bie zapobiegłoby sztucznym poro- moda obecna. 
to na podstawie zeznań matki P. ludzt, ~zczegolme dziewczą~ 1 spo- tomstwo swe uważają za uciążliwy nienio~, . _tyl~ zła J?'I'Zynoszącym Często rozmaite okoHczności psu}ą te 
mimo że K. wykazał sWQje alibi soby, ?Ch naprawy, bę~ąc ich wy- przyrost i odpowiednio też z niem zd~o.w1? 1 zycm kobiet, temba~: zamysły Jcrawców 1 modystek. Na· 
odnośnie do czasu krytycznego i rozumiałym, dobrym I łagodnym się obchodzą. d.z_ieJ, ze ustawodawstwo kwest11 przykład w roku zeszłym próbowano 
mimo, że matka P. przed kilku doradcą. . . . . . Ca~y sz~reg .rozpraw sądowych tei ~.a s.ku tek obłudy, „ustawod~w na tato wprowaJzic kapelusze z szero
świadkami inną osobę podała jako . Jednym . z . ~a1domosle1szych 1I_ustru1e, me mowiąc o tyd1 ty c?w rue chce ro.związać nalezy- kiemi rondami, lecz ponlewa.z lato by
ojca małoletniej P. srodk?w. umknięcia. t~rtur moral- s1ęcznych wypadkach, ktore do cie. ło deszczowe, mały kapelusik nie ustą-

Na skutek apelacji K. sąd kra- nych 1 ftzyczny~h, Jakie pow?duj_e wiad)?1ości publ~cznej, ani przed Dzi~c~ za.ś z;.o<lzone ~ małżeńst-.v pił z pierwszego planu. Naturalnie nie 
kowski jako odwoławczy pod prze- ~ młodych lu_dz1 przebudzeme. się kratki sądowe me dostają się, moJ' kolezensk1ch • po C.łuzszem tych- można negować powstawania co sezon 
wodnictwem wiceprezesa Wajdy, ~nstynktu płc10_wego, są -zdaniem rze tragedji kobiet i dzieci. łże po.życiu i zżyciu się ze sobą, by nowych idei, nowych szczegółów i ze. 
przy współudziale s.o. Chodzie- 1e~o - małż:nstwa w. młodym A oto pozostaje jeszcze strona {~yby zdrowsze i szczęśliwsze. stawień. Ale zasadnicze Podstawy mo. 
kiego i s. o. Szaj~zickiego pono- w1e~u, m~łżenstw_a osobhwego ~o-i eugeniczna. spr~wy. W ksią~.ce. nie~~ kw~stji. „dra- dy dyktowane są względami czysto 
wił dowody ze świa~ków, a gdy '<iza3u, l,_tore powrnny być bezdz1et I . Dobrze 1est zyć we dwoje! ży- s~y~znych ; im c.1ęzszą 1est 1 tru.i- han<lfowymi. Paryżanka wie 0 tern bar
te nie dały bezwzględ~ego pozy- n~ w pierwszych l~tach, me obo- ~cie sa.motne. jes.t pełne smutku i, me1s7ą, .z tern większą, gotowością dzo dobrze i dlatego nie przyjmuje tak 
tywnego dowodu przeciw K., na wiązyw_ać ~o wza1emn~go utr~y- • ~dręh Ale Jeśh to życie we dv.ro- n~lezy }ą rozpatrywac, aby ~-oz- prędko i bez oporu wszelkrch nowości 
wniosek jego obrońcy adw. dra Ro· mywama ~1ę, a. ta?1 gdzie rodzice: ie nakłada obowiązki, ofiary, kto- wi~,zać fą ku szczęściu ludzkości. jak my. z nowych modeli wybiera za: 
zencweiga dop~ścił sąd ~pelacyjn~ są w stame dzieci . swe utrzymy- t r~ upra~nione szczęście przemie-, ~""~000••••• ~„••••• wsze naJdyskretoieJsze, a nawet najbar-
dowód z bad_ama kr..v1 OJC~, matk~ w~ć, w dalszym . ~1ągu t~n ob~-, n1a ~ piekło trosk, chorób, nę- Bannof[ b1a1·~1rowin fabry[zn'1 dziej konserwa~ywne - wszystkie rze-
i dziecka, ktore to badame krwi wiązek pozostawiają tymze rodzi- d7y 1 t. d., wtedy cel małżeńs•twa ' łi • czy rażące, rzucające się w oczy ob-
ma przeorowadzić prof. uniw. dr. co~( . . . nie został osi ągnięty. W sobotę dnia 6 październil{a 1 ce zostawia dla zagranicznej kll{entelł. 
Olbryc~t. . . . • s~ą~ka od~łama fakt>:, z życia ~ałżeńs.two koleżeński~ ma r b. o godz. 7-ej wieczorem w Stąd też toaleta praiwdz.lwej paryżan. 

Pomeważ takie badanie krwi mło~ziezy, kt_ore .Pr?derJa . społe- byc bezdzietne. Tak, młodzi ludzie lok.alu włas 1ym Zerumskiego 74 I kl nosi na sobie zawsze piętno wyra. 
może się odbyć ty1ko za zgodą ba- cz~nstw_ osłama 1Isc1em figowym nie są w stanie p'lno.sił trosk i kło :· odbędzie się iinowanei prostoty. 

Mary Lou. danych, sąd zapytał m~tkę P. c~y m1lczema. . . . . . . . po.tó~ licznej _rodziny, wychowaćl W I . 
zgadza się, by jej i dziecku wz1ę- Dla p_og~<;biem~ i 1as01e1szego ~z1eci. na ludzi o pełnej wa.rrtości . . a ne zebr_as:a1e 
to krew na co p zgodziła si<;. przedsta~1ema swoich . tez ! zale- indywidualnej i społecznej. ma1strow zrzeszo~ych 1 mezrzeszo. --ro--

W ten sposób procesy o ojco- canrch srodków,_ sędzia Lxndsey Ale c.zy przyczyni się taki sy- nych. Sprawry wazne. . 
stwo weszły na nowe tory, gdyż na~is~ł drugą _książ~ę pt._ .Kole- stem małżeństw do wyludnienia 1 Zarząd 
dotychczas matka była decydują· żenskie małżenstwa • Nie ulega @@t()'.l""''-~~~@@@r;:::...r~.@t.::\@-
t:ym czynnikiem w tych sporach. dl~ń w~t~li~ości, że. kobieta po ~&~ 0 0 0 && o \..q, O.J@@@@)@@@(<.?)@@~ 

z1ś dz1en Jeszcze żyJe w stanie , . 
@@@@@@@@@@@@@ poddaństwa w kwestji życia płcio. .....,., ______________________ "'! 
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w ego. 
Jakże sic: uwolni z tego stanu? 
Oto jeśli stanie się panią swe

go ciała. Nastąpi to na skutek 
wprowadzenia drogą ustawy mał
żeństwa koleżeńskiego, tworzącego 
zw i ązek obojga stron, polega1ący 
na zupełnej ich swobodzie, wza
jemnym szacunku miłości i zrozu
mieniu, nie zaś zbudowany na 
przekonanił, , że oto związani. je· 
steśmy węzłr1 mi obowiązków cięż
kich, które nie pozwalają nam się 
rozejść, a których spełnienie spra
wia nam trudności niepomierne. 

Małżel'lstwo koleżeńskie nie jest 
pomyślane jako przymusowa in
stytucja dla wszystkich. .t.awierać 
by je mieli młodzi ludzie za słabi 
1eszcze gospodarczo i moralnie 
by móc wychować i utrzymywać 
potomstwo, stojące na poziomie 
wymaganego w społeczeństwie , 
zdrowia fizycznego, duchowego i 
mor~lneg;c:>, samo~zielności i po-

@@@@@@@@@(9)@@@:! c~uc:a S?ltdarnośc1 we współtworze
niu życia _społecznego i postęru 

, 11====:1=1=1::s;;;;.;at~1 Jasna test rzeczą. że w każdym 

LUNA 
Dziś i dni następnych Dziś i dni następnych 

Rekord. romantycznego _nastroju, ~licznego kolorytu, 
fascynui ących scen miłosnych i porywającej gry. 

Mistrzo~s'lia reiyserja Aleksandra Kordy. 

rcyksią · r.s Je z·e 
(JESZCZE JEDNA KOBIETA) 

Upajające . dzieje miłości a rcyksięcia i ślicznej 
dziewczyny nad modrym Dunajem. 

Role gł. odwarzaJą: najpiękn i ejsza gwiazda Ameryki 

Bi łlie Dove ~r:~~;0 fJ · ve Brook 
Orkiestra kameralna pod kier. koucertmistrza M. Lidauera 
Początek o godz. 4 pp. w soboty i niedziele o 12 wv ot 
ost.,przedst. o lC:ei.:--Ceny mie1sc na J seans (do g. 5 pp.) 
od 15 gr. w sob, 1 ntedz. od 1<!- J pp. wszy$tf{ie miejsca 

po 60 g:r. 1. l..- z2. 

-. 

Strzały do szofera 
z powodu należności 

za jazdę 
A. W. donosi ze Lwowa o cie

kawym fakcie oddania kilku strza
ł9w przez jednego z oficerów do 
szoferów. Mianowicie onegdajszej 
nocy porucznik St. wsiadł do tak
sówki, którą kierował szofer Wł. 
Kwie~iński- Po przejechaniu kil
ku uhc porucznirl: zatrzymał auto. 
Po~ieważ liczmk wskazywał należ· 
nosć zł. 3.80, Kwiecińs ki zażądał 
ta !{1 ej . zapłaty. Tymczasem 
poruczmk zapłacił tylko 2,50 twier · 
dząc, że taksa za tą iazdę jest wy
górowaną. Gdy szo!er Kwieciń
ski zażądał stanowczo zaołaty ca
ł~j nale_żności, porucznik wyjął z 
kieszem rewolwer i oddał 4 strzały 
do _szofera. Na szczęście kule prze · 
l~ctały ponad głową szofera, który 
me doznał żadnych ohrażeń. Po 
strzałac~ przechodnie rzucili się na 
porucznika, nadbiegli również dwaj 
post~r~nkow1, którzy przytrzymali 
st~zer~ ącego i odprowadzili do ko
m1saqat~, gdzie spisano protokuł 
następnie odprowadzono ooruczni
ka do komendy miasta. 
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Wiadomości bieżąca 
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U.;outą WYC!BCZ~i m r 
.sk1e zagran1r.ą 

„Zeglugi Polsk~~„u 
Dyrekcja P.P. „Zeglug;a Polska• 

zwróciła się do min. wyznań reli
gijnych i oświecenia publiczne~o 
proponując zorganizowanie wycie 
czek zagranicę statkiem .Gdańsk• 

Wycieczki te mogłyby się od 
być na wiosnę w maju i w czer· 
wcu, a także na jesieni • we wrze
snm, przyczem koszta dyrekcja 
P.P. .Zegluga Polska" oblicza na· 
der nisko, siosując wszelkie możli 
we ulgi. 

Takie podróże obok zaznajo 
mienia młodzieży z morzem (wy
ciec:zk~ poprzedzałby odpowiedni 
odczyt\ będą mieć duże znacze 
nie pedagogiczne i kształcące. 

Snis poborowych 
rocznika 1908 

Dziś, w piątek, dn. 5 paździer
nika winni ·si~ zgłosić do spisu w 
lokalu biura wojskowo-policyjnego 
przy ul. Piotrkowskiej 212, w go
dzinach od 8 15 do lS·ei (3-ej) 
mężczyźni urodzeni w r. 1908, za
mieszkali w obrębie lI komisarjatu 
P. P„ o nazwiskach na litery po· 
czątkowe od A do H. 

Wycieczka szkolna 
do Miejskiego Ogrodu 

Botanicznego 
Celem zaznajomienia nauczy

deli przyrody szkół powszechnych 
z materjałem roślinnym oraz z raz 
planowaniem Szkolnego Ogrodu 
Botanicznego, wydz. oświaty i kul 
tury zorganizował w bież. tygodniu 
3 wycieczki pod przewodnictwem 
kierownika miejskiej pracowni 
prz}rodniczej p. Potęgi. 

Ażeby szkołom średnim, pry
watnym, powszechnym, kursom 
itd. ułatwić korzystanie z pomie· 
nio!le o ogrodu, urządza się dla 
nauczycie1i przyrody tych zakła· 
dów wycieczkę w sobotę, dnia 6 
b. m. 

Uczestnicy otrzymają równo-
cześnie legitymacje we1sc1a dla 
wycieczek szkolnych. 

Punkt zborny w parku „Zród· 
liska•, przy ul. W od n ej, o godz. 3 
t>O poł. 

Zydowskt Teatr 
Kameralny 

Kierow. M. BRODEHZON 
- 43. Zachodnia 4~. -

Oziś o godz. 9.45 punlc. p~wtó
rzenie programu p. n. 

• . . I es asz 1!łz1e ." ... 
fotro 2 przedstawienia o g. 4 pp 

(ceny pop.) i 10 wiecz. 
!\asa czynna od godz. 6-ej p. p 

w soboty od 1.30 p. p. 
VW'Q~P•<»6D„ ... 

·····~ 

4 ~ - GtOS POT SKI - 1928 

Łódź otrzyma u iwersytet 
litóry będzie ośrodkiem kultury intelełitualnei 

zu>vcięscy policlancl 
powrócili da łaodzi 

1 

W ,dniu wczora;szym o godr. 
11 i pół przed południem powró· 
cił do Łodzi oddział policji kon· 

Pod przewodnictwem prezesa ra' ~zo naogół .n~e-zamożnej młodzie- n.istyczny),. ?o. ~-0 ~o. zresztą., nej, delegowany prze~ n~edawnym 
dy miejskiej illl.ż. Holcgrebera, od- zy m. Łodzi i okr~gu przemysło- upadną pozmeJ decyz1e. czasem na zawody h1pp1czne ~o 
była się specjalna konferencja 0-1 weg.o, któr.a w :W1elu. wrpadkac.h Po ustaleniu, w drodze ożywio- W ar~zawy. O~dztał ten, składaJą
pinjodawcza, zwołana celem omó- rezygn?wac. mus1 ze stud1.ow ~yz- nei wymiany zdań, <>pin:ji przewa- c~ s1ę ~ 12 osob z podkom. Tar· 
wienia chall'akteru mającej po- ~zycb Jedy01~ ~kutek ruemoz.n~- żającej części ucze-itników kem.fe- widem l st. przod. Pakułą ~a cze· 
wstać w Łodzi - ku uczczeniu 10 s7'1 utr~ymarua si~ w ob.cem ;ni~s- rencji, prezes Holcgreber zamknął le, uzyskał na za~odach ~1er.wszą 
lecia nię-podległośoi - wyższej u- ~e uniwersyteck.ie~ (me. mowtąc obra<ly, komunikując, iż wyniki .nagr~d~. Powraca1ących witali O• 
czelni. JUŻ o przepełnien1u .uniwersyt~- ich przedstawione będą komiteto- wacy1me koledzy w ud~~~ro"':a· 

P . dz . 'ł H 1 tów, o czem wspomn11ano wyzeJ)i wi wykonawczemu obchodu któ- nym gmachu rezerwy pohc11 p1e-
os1e eme za11a1 prezes o c- ' · · k · 1· ze m 
b · · · ·"' I · h k- 4) ze względów ogólnych p-0- ty, po powzięciu odpowiednich u- SZ~J I onneJ przy u 1cy ro • gre er, wyiasma1ąc ce 1 c ara . , . . . h ł .1 • ____ l • d .I skiego. (J) 

ter zebrania i prosząc obecnych wstan~e w panstwie 1e~zcz~ Jedne- c. wa• wys e n1e:cwiocz:rue e.ega-
o wypowiedzenie się co do cha.n- go um.w.ersytet1;1, ~yda,Je Slę. po-1 c1_ę do Wairszawy, cel~m °;awiąza
ik.teru pro?ektowanej przez komi-j trzebrue,sze, amzeh powstame po- ma ~011taktu z czynru~amt rządo· 
tet obchodu 10-leda rnepodległo-ł lHecłmiki; daje się bowiem odczu-1 wemt .oraz - ~yska.nia ich apro-
ści wyższej uczelm. wać w Polsce - w stosunku do baty 1 poparcia. Prezes Holcgt"e-

„ . . . pO'trzeb krajowych - pewien nad- ber wspomniał również, że, po 
Pierwsza załoga obrony 

bwowa W. dysikusJi, Jak<_l S'l.ę .nas~ępme, miM' s:ił technicznych w przed- szczęśliwem zaiaiciowaniu dzieła 
~~ła, zeb~ani pr~w~e Jedno- wieństwie np. do doitkliwego bca- budowy uniwersytetu w Łodzi Piarn:s.za .ział~a .0b~ny Lwow.a 'łr 

1 my~l?-1e :wYJ>Owiedzieh się na ~o- ku wykwalifikowwnych nauczycie- przez Komitet obchodu 10-lecia szkole im. H. SieinldeW111Czia z 00~ 31.X. 
rzysc ~wersyteiłiui ze względow li szkół średnich; co się tyczy Ło- nriepodległości, powstanie następ- oo t.X:I !918 r.oku w.~yw.a wszysiilO.ch u
inasrtępu1ących: dzi, pll'Zemysł jej (z wyjątkiem nie komitet specialny, który dzie- czes~kow o_raiz r:~~Y Z1t11a~ły~ o n~: 

1) nied.ostatecz;na ilość istnieją- przed.siębiOlf'stw największych) ko- ło to będzie kontynuował aż do des13Jilil:e w 01.ągu b1ezącego ml11eS1ą.ca bliz 
cych obecnie w państwie uniwer- rzysta przeważn.i-e z sił technkz- ostatecznej realizacji.· sz.y~h danych o obeonem ~a.nmwslru I 
sytetów powoduje nietylko ich nych o wyształceniu średniem i w . . . „ m1e1S(:U ~byrtu, a to w zw1ą~u z Pl'zY-
przepełnienie i utrudnienia w stu- tym względzie wiele potrzeb prze- • Uzupełma1ąc r~lac1ę z z~b:an~a gotowai1111em obchodu 10-r~cy w tem 
cLjach lecz niejednokrotnie wręcz mysłu zaspokaja do~konale rozwi- srodowego, !1alezy wspom~1ec, ze sp0<rząd:z.emilia taibleau zmairlych, przyczem 

. ' .1. . ł .J-.: • k , . . . ._„ k ł ł, obecny na mem dr. Skalski, z upo- upr~""·za 51·ę 0 ""·desl"""e fotogra:-'1•1• _ un1emoz 1w1ia m owaezy, onczą- Ja1ąca Stę pan~Lwowa sz; o a w o- . . . . . . ~„ '"""' =„ a • 
. k ł , dn' db . ki . wazmenia W<>Jewody, zakomunrko Wszelkie pisma kierOl\Vać pod a.dTesem CeJ sz o y sre 'le, o ywan1e na- ·ennicza; ał b · · · cl · · 

k' · yt k' ·. · w ze ranym, tz woiewo a naJ- sekretiariaitu P. Z. O. I... Lwów, ul. Szep_ 
1l! 

1 un'l.wers ee leJ, 5) koszty założenia uniwersyte-t zupełniej rozumie i ocenia donio- tyckich 32. 
2) uniwersytet łódzki byłby o~ tu byłyby sto'5'11nkowo niższe, niż słość zamierzeń komitetu obchc- . . 

środkiem kultury intelektualnej, politechn~ki, zwłaszcza, gdyby na- du 10-leda nie.podile.głości i zamie- ~szystld~ P. T. ~lsdakcie. pism PDł
promieniującym na całe woie- razie, taJk jwk to projektowali me- rzenia te uważa za naigodniejszyłskich oodz:i,ennych 1 tygOOniowycb Ba 

wództwo dła samej zaś Łodzii którzy z mówców, uruchomiolilo sposób uczczenia wielkiej roczni- z.!emiacb Rzeczypoof)()Htei llPra.sea się 9 

3) uniiweq-sytet łódzki zaspoko- tyl'ko i eden lub dwa wydziały (np. cy. ł powtórz;enre komunilk<łt'lL 
iłby aspiracje wiedzy wśród ba.r- ekonomiczno - prawniczy i huma- f 

Min. Meysztowicz w Wlęz.eniach kochanek • 
I 

Program jutrzejszych uroczystości w Łodzi 
Program jutrzejszych uroczystoś sędzia Supiński, prokurator apela

ci z okazji pobytu w Lodzi p. mi- cyjny Rudnicki i szereg zaproszo-

P6łtora roku więzienia za zadanie 
cięiliiei rany nożam 

n.istra sprawiedliwości Meyszto- nych gości. W dniu wczorajszym na posie· 
nk dzeniu sądu okręgowego rozpatry· 

wicza został w niektórych pu - Po uroczystości poświęcenia ka wana była sprawa 52·letniego Jo· 
tach zmieniony, mienia węgielnego, nastąpi uroczy hana Gotlieba Bresza, oskarżone-

P, minister przybędzie do Łodzi stość poświęcenia lokali sądu po- go o zadanie Aleksandrowi Wil
jutro około godz. 11-ej i uda się koju, przy ul. Cegielnianej. czyńskiemu bardzo ciężkiego usz
wprost na ul. Narutowicza, gdzie Po południu 0 godz. 3-ej p. mi- kodzenia ciała, wskutek którego 
odbędzie się poświęcenie kamienia nister przT,mować będ:t:ie w gma- poszkodowanemu groziła utrata 

życia. · 
węgielnego pod budowę sądu o- chu sądu okręgowe~o delegacje, „ d . ł . 
kr N dni • • . Sesp przewo mczy w1ceprez. 
ęgowego. „ . . . . astęp~e~o- a, t, J• "! ru~dz~e: Witkowski. Asystę stanowili sędzio 
Na uroczystosc tę przy1ezdża1ą1lę, p. minister sprawiedbwosci "Wte: Bloch i Ławacz. Oskarżał pro 

do Łodzi również dyrektorzy de· zwiedzać będzie więzienia łódz- kurator Mandecki; obronę wnosił 
parlamentu ministerstwa sprawie kie. (b) apl. adw. Zauberman. 
dliwości, prezes sądu apelacyjnego Tło sprawy przedstawia się na 

stępująco: w dniu 15 czecwca br. 

P d K I li" h około godz. 10 wieczór powrócił rzo I opec zna wszystnlC I do. r:i i eszk~nia J~dwhi ~1lczyń-
sktej, zamieszkałej w Łodzi pr1y 

Dwa lata domu poprawy za dru~i ~l. Pio1rkowskiej 1~6, st_ale tam 
• t JUŻ o::l trzech lat m1eszka1ący ko-

kom UDISIYCZDe chanek tejże, 52-letni Johan G::it· 

W dniu wczorajszym sąd okrę· 
gowy rozważał sprawę z oskarże· 
nia Ruchli vel Róży Pacanowskiei. 
Oskarżona ma lat 24 i ukończyła 
szkołę śreónią 

Sesji przewodniczył sędzia Ko
złowski, Asystę stanowili sędzio· 
wie: Komarnicki i Taubenszlag. 
Oskarżał prokurator Zabiński Obro· 
nę wnosił adwokat Smiarowski z 
Warszawy. 

na oskarżoną już oddawna, jako 
działaczkę komunistyczną, oraz 
stwierdza, że znalezione pisma 
treści wywrotowej znajdowały się 
zupełnie oddzielnie M1ż oskarżo
nej został niedawno skazany za 
działalność antypaństwową z art. 
102 k. k. na 3 lata ciężk i ego wię· 
zienia. 

Prokurator Zabiński w swej mo· 
wie domagał się surowego wymia
ru kary,. Tern surowszego, że o
skarżona jest osobą b. inteligentną 
a wi~c niebezpieczniejszą w swo· 
jej działalności. 

Mecenas Smiarowski w jędr· 
nem, rzeczowo ujętem przemówie
niu prosił o uniewinnienie pod· 
sądnej. 

lieb .bresz, przynosząc z sobą oół 
litrow4 butelkę wódki. I/\/ jakiś 
czas potem przyszedł rów:1iez w 
tym lokaiu zamieszkały, syn Ja. 
dwigi Wilczyńskiej, AleKsander. 
Po wypiciu wódki Jadwiga Wil
czyffska wyszła na podworze, po
zostawiając w mL~szkaniu Bresza 
wraz z swoim synem. Po upływie 
około 10 mmut sublokatorka Wil· 
czyńskiej, Marjanna Witaszewska, 
wezwała WilczyńsKą do powrotu 
do domu, gdyż Bresz kłóci się z 
jej synem AteKsanJrem. Gdy Wll· 
czyńska wróciła, zastała Bresza, 
kłócącego się ostro z jej synem. 
W pewnym momencie Bresz zwró 
cił się do W11czynskiej i, rooiąc 
jej różne wyrzuty, nagle uderzy1 --

ją w twarz. Wówczas Al. Wilczyń 
ski stanął w obronie swej matki, 
mówiąc że nie ścierpi dłużej jego 
obecności i wyrzuci go z mieszi<:a 
nia. W trakcie tego Bresz wycofał 
się z pokoju Wilczyńskiej i '"Szedł 
do mieszkania dozorc-· 'O:~nny 
Romanowicz, które _ ~'i>\.'~ię 
na tym samym korytarzu. . ,...1 Źe
ciwko mieszkania Wilczyńskiej. Za 
Breszem do mieszkania .P.omanowi 
czowei wpadł również i Aleksan· 
der Wilczyński i w tym samym 
momencie Bresz uderzył go no· 
żem w brzuch. Wilczyński trzyma 
jąc się ręl<ą za brzuch cofnął się 
szybko do mieszkania swej matki, 
prosząc o natychmiastowe wezwa.· 
nie pomocy lekars1dej i ws 1rnzując 
na Bresza, jako sprawci: napadu. 

Przyoyłe pogotowie ratunkJwe 
przewiozło AleKsandra W1lczyńs1de 
go do szpitala. Po przybyciu połi· 
cji dozorczyni Ro"Tianowicz mala· 
zła u siebie w mieszkaniu skrwa• 
wiony nóż, którym rlresz zadawa' 
razy. 

Os!<arżony na rozprawie są1o· 
wej przyznał się do winy, wyja· 
śniając 1ednak, że działał w obro
nie własnej i w stanie silnego po 
dniecema. 

Przeprowadzony przewód sądo 
wy nie uspraN1edh wił dostatecznie 
czynu podsąjnego. Biegły lekarz 
sądowy dr. rlurwicz stwierdził w 
ekspertyzie bar jzo ciężkie uszko
dzen ie ciała poszkodowanego. 

Po przemówieniach stron sąd 
wydał wyrok, mocą Którego dresz 
został sKazany na 1 rok 1 6 mie· 
s1~cy więzienia. (j) 

W końcu czerwca b. roku wy· 
dział śledczy policji otrzymał po
ufna wiadomość, że do Łodzi nad
szedł więk5zy transport wydaw
nictw partji komunistycznej oraz, 
że część tej literatury otrzymać 
miała dla użytku partyjnego ~uch 
la Pacanowska. Przodownik Kopeć 
z polecenia swej władzy przepro· 
wadził rewizję w mieszkaniu Pa
canowskiej. Podczas rewizji ujaw
nił on ukrytą za półką z ksiązka
mi rolkę papieru, zawiera i ącą nai· 
przeróżnieisze druki partji komu· 
nistycznej oraz okólniki w sprawie 

Po dłuższej naradzie sąd wy
głosił wyrok, mocą którego Róża 
I:' icanowska została skazana na 2 
lata więzienia z zamianą na dom 

Walk.a z morzem 
poprawy. (j.) 

akcji wywrctowej. WYSTAWA w MIEJSKIEJ GALERJI 
Oskarżona podczas pr.zewodu SZTUKI. 

sądowego do winy się me przy- Bowod:z;eni•e obe,nei wystaiwy WoJcie-
znaje. Odpowiedzi udziela śmiało, cha Ko.s.s<>Jka o.zn:iicza niewątpliwie prze. 
z uśmiechem na twarzy Wyjaśnia tom oboiętnl()lści Łodzi diła s.ztuk ~.1as.tyoz I 
ona, że nic wspólnego z part i ą ko- ny.ob, wskazni~ na to cyfra ziwiledzają- ! 
munistyczną nie miała. 1'-.ależała cycb W•e wirzdmiu 7.31fi osób, w tern 
tylko do Stow:ir7.yszenia Wolnomy 4.048 mtod'.zlileży szJkoJ1nej oraz vrzeszeń 
slicieli, a do chwili zaaresztowania 1>0zaibem z wejścia bezplar.inego na wry
pracowała w P?S lewicy, Powiada sbaJwę korzysi!ia.l·a ziahga gaimtwam lódz-

1 

że odezwy komunistyczne otrzy- kiego. z powodu W1ie:.llciego zatilnlleTesowJ 
mywała od kolegów z PPS, gdyż nia, ternrrin triwiamda wystaiwy przedlużo
interesowała się wszelkiemi prze· ny rostał do d1nia 25 b. m. Dnia 27 za·ś 
1awami ruchów polityl:znych. Ode nastąpi CJówtaircie pod. protektaratem ann
zwy te przec:howywala razem z basaidoiro. Belgjt, wojewody lódzkiego ' 
pismami o zupełnie odrębnej tre· Ja.szczorta 0<raz ])rezydenta Zi·emięokie-(' 
ści. go, repreziem1ta.cyimej wyisitiawy sz,bulci bel 

Sw. orzod. Kopeć wviaśnia. że gi1skiei. Nowy mur ochronny budowany u podnóża WYSP.i ~l~oland 



.- S.X - GŁOS POLSKI - 1928 

Teatr imu?yKa D • • ł 
~IBNIĄ~A~~~~~~~LICY" wie pam1ę ne • rocznice Co usłyszymy dziś 

przez radio? 
vany będzie dizdś, t. i. 1W• piątek 01'131Z D . . . I . d k . . dl gł , . p ń Warszawa (1111) -
w nfMZJiclę wieororem. z1es1ec10 ecie o ZYS an1a ntepo e OSCI a • 12.00. Sygnał czasu, heJnal z wieży 

·:DZIEJE GRZECHU" uikiaiżą się: .Jutro, StWa.-Program UrOCZYStOŚCi.-Dziesięciolecie parlą_- Marlackie'i w Krakowi~. 
t. 1. w sobotę, o groz. 8. m. 30 w.iecoo- 15.20. Rr:zegląd wydaw11ictw p21rj'J-. 
irem, w 111ied!zielę o godz. 3.30 i w l)Olllie- mentaryzmU pOlSK.iego dycmych - omówi prof. Henryk Mo-
działek <> godz. 7 3i. śoidd. 

,,Ks$ę!nic.zka Turaindot" dlasna bę&le }u WkrMce §więcić będziemy dwie p. prezydenta.. P.rócz tego projek- cie pM'lameMaryz:rnu pol:slkiego, 16.00. Muzyka z J>lyit gramofonwych. 
trio, t. J. w sobotę, o godz. 3.30 .PO ce- pamiętne rocznice. towane jes·t wydame specjalnej które przypada w ilL lutym roiku 17.10. Odczzy;t p. t. „ Wlij)amruenit.ł l 
nach nalmtszycb. W dIJ1iu 11 li.stopaidia r. b. dzie- księgi pamiątkowej, poświęc-Onej 1929. ! refleksje karykmrzysty" - wygł. p. 

„Zaklęta żaba i faś ChiWJ3Jt" ~ec2'k:.a • tą . od kain:i n'epo hi..+,.....;,; diz·-1,Ą_:,Ą -:~-.:i~ .<ł Jm bĄ-1...: b hód t • 'Ci2llli Jerzy 57.lwialcer. 
dla najmłodszej dziatwy, ukruie się w Stą ii~mcę zysi. a 1 

- :~.,.. '"' 0 Y ~ • """"'J..PV'U"e.s ~ • :e 0 c ~1 . ro - 17.35. TramisttllisJa odczY!bu z Krako-
niedzmelę., 0 godz. 12 w pol-udmie. dlległoś01. Program t~ Uil"O'czysto- ści. Na Ull"Oczysiośc o.dzyska.ma cy me wmdomo. StaJill()WlJSko iizą- wa. 
PREMJERA ,PROCESU MARJI DUOAN' ści w zairysaich przedstawia się niepodiległ.ości zdecydował rząd du w tej sprawie ;est je512')C'ze nie- 18.00. ~cert w W'Y!kommiu ork.ie

za.powiedaana na pi-a.tek tn'Z'YlSZlegio ty. ja:k JllaJStępuje: Humiinowane będą polski zaprosić pr.zedstawioieli znaine. Kluby sejmowe proj~tują stry dornr.zyisrt:6w. pod dw. Bazylego 

goónia. w pnzedidzieó i w da:ień rocz:nicy wszystkich państw zaprizyjamio- wyłoo:ienie specjaJ.nej komisjd dla ZUbrizyddego. 

tk. h d · h Dl · · · t · · • t 19..30. OdczY!t p. t. „St>Oteczeństwo a 
TEATR KA

a.n::;RALNY wszys te gmaic y ltt"Zę ow cen- nyc . a uwieCZtlllema ei rocz- opracowama programu uroiczys e- . k __ ... _, ,__ „ 
"...., • • • • • • • . • op1e a U<llU wny,,..owo cuvrym - wv-

Znakomicy wykonaiwca !'Oli fr-amdia w kailnych. W dzien roc.zmcy od- nicy wzmes110ny zostamiie pom- go obchodu tei roczmcy. Podobno glosd dir. Zda;ilstaw Szymańsl<.'i • 
. Wybornej komedid Peirzyński:ego ,,Szczę- będą się w całym kirajiu rewie nik Niepodfogtości w Gdyni i sze nawet jest zamierzOIIle wydanie 20.15. T~ansmds;a konc.et1tlu symfonk.z
ście FraaU.a" Stefan Jairacz grać będ.zde wojskowe i alkadem.je. W Wairsza.- reg gmaohów opieki społeczmej, publilkaioji o dziejach parfamenta- ·ll/t'\lOO z filhamm-OC!IÓ·L ·wiairszarw.skiej. 

tę ~ą ~ą ~ę it~o cz
00

tery ~a- wie odbędzie się w operze gal10-1które stainą w rómych oikoliicachlryzmu. • Berlin (4sl) I KonJgswusterbauser. 
!ZY: QZIŚ W ipi1ątek, JuWO W SO tę, me- d-" • • w· k • (1?50) 
<Il 'el wńoc::wrem i w ipomdedz;ilaleik. · we prze ::11Law1en1e. 1eozorem raiu. J. K. -

:uW ęnited.zLelę 
0 

go&. 5 PofPOludrnlilu Po odbyć się ma raut na zaan1ku u Druga rocznica to dziesięciole- 20.00. Soootiiłna QP. 137 i Rondo bril-
IMIZ ostaitni Romains ''""'"'a klais}ena" Jia... laint Oil>· 70 Szubartta na skrzypce z „ ~~ z fortepiamem. -
racz em. 

Na.stępną premjerą teatru ~aaneratne· p • d · • ł • d t I Wrocław (322) i Gllwtce (329) -

~~~=~~~a 3.:~A„.k<Mnedja saJcmow~ OSie zenie pe ne !DCY en OW koi::·~=<~~~~~:~; 
-e- , Oml'Jroiwskiego, s~ I &ucitnerai). 

ZE sZKoLv PLASTYKI 1 RYTn.i :: P. W 01· ewódzki chce ratować prestige b. magistratu Kol-OnJa (283> 1 Langeoberg <468> -
ST. PASZKóWNY. 

R d B. I d • . 1 b d 20.05. Opera; Smetany „s~iamsa. na z P'.)Wodu dl!lżej iloścd uczenk, :!lall'!Zątl a DY 18 er emonstraCYJDle opuszcza sa ę o ra miecziana". . 
lfł'YieJ wy1m00111ńiomej szilooiły, Jest zmusro- · I..łpsk (a65)' 
ny twor.zyć ldasy równoległe. w tym W czor~s·ze posiedzenie plen·air- wszelkimi spooobaimł rehabilito- towego, na pierwisizy teatrr dz.i.el- 21 OO. Muzy;- łCarnenałmiai ( 
tygiodlnill ?JooiJainą podrzdekme: Kł.aJSa p-rzy- ne paTlamerutu miejskiego zagaił wać prestiż b. magistratu. ·nioowy w Łodzi. fil • Scmlirta ua 
gooowawcza d!zdieot i ~'aJS'a I i ll pań prezes im. Holcg-re<ber z tradycyj W d""'1kU·~1· d,,.biułCYWał nowy WieJiką dyskusję wywołała spra .~~1ówtkę-~ę Die~~yego, Qw~ 

• • .J_• • • • • r~ ~, • "" • t · __ .J,_ • n..„.rl'' „.„!UU :.r na; "'"'uuy1vve Ui:ll.L~ę Wunrleir.Jii-
dlorot/Y!clt. Na prośbę .uazooac, klasy do nem gouz;mn.em. opozruen1em. ławnik oświaty i kultury prof. wa za. ~~~a um~ ......... 51- chai. Su1tfla 111181 hairfę, ~ i wi-Oilon-
roslyoh. ~ J>(lldi1.4elooe na ~lasy Incydent, _JaJk1 ~wsta! na ~a- Smolik, któ.ry imieniem magi~t~a- stratu z dy.rekC)ą kole! ~J~O- czclę Tedescb'ldego). 
iWIOześn.6eisze od giod!zmy 6 - 7 ~e.::.z. mym W1Stęp1e pos1edzerua pon11ę- tu wyjaśnił w o:ł.powiecl:.T.i na m-lwych, ceile:m uprzys!ęp~1en1a.mie-
i na późma~sze od g~. 7 w ipót- 81pól dzy prezesem rady, a ~· w;cep;e- terpela,cję, że budowa gm.a.chów S!ZJkańco.m • prze~eś.c przeJ8Z~ Stuttgart (379) f Fr~furi C~J - . 
,wdecz., cfila pań praouoących. zydentem r~dnym Wo;cw~dzk1~, sz;kolnych w Ło&i posuwa się jed · tramwaJ41Dl podmieJSkiml w gram . 20.00. K~ z Ud.2'.ia~ BriJki Mon. 

Zall»sY dJO .w!Yiei wiSIPQll11lmiainycli Drliais po odczyta:nwu odJ><!wtedz1 ~agi- naik wielik:imi krokami naprzód, po cach 1D.U1Sta. m (Symfon11a B-mdł or~ Kon-
pnz.yjmude ka1ooei1!3llia siz.k:oly, Gdańskia.94 stt;atu. na interpela~1ę frakc1i ra: mwo braku środków, spowodo- Radny Wojewóddd, mMeraijąc cert ~ Briabms.31. Utwmy so-
codlz. od 5 - 7 wmecz„ a flilHa: P.aib:iamidk.a dmeckk:h NPR.-lewicy, Ch. D. 1 w&OOgo niedotrzymaniem 2obo- głos w d-yis'kusjd. kryt~uje umowę lowe). 
- Kości~ 47, w środy i soboty od tlo;u ggospoi<ł;rczegk 

1 
do~czącą wiązań ministerstwa, polegaiących i pr.zedllcl:iad.a., aby miasto Wjikll!pi- Daventry ł!:xp. (491) -

~ 4 _. 8 1Wieoz. ·~.~wy 1 maset owt sz 0 _~c -ł . <>: na 50 proc. pokryciu kosztorySJtt, ło tory kolei doj~owych do krań 20.00. KOOICett'lt (Uwieriuira • .Lecmora 
Zywu salę. an en pr.cAO~l'.'Wa JUZ • -·'bo t . b ił b d • 3'' r~•1 N6Mo~ v- ......., ł~--
do końca pooiedzenia ws·kutek Następnie przyjęto wniosek ma , cow,, Clil ez za ~n ° u <YWY m. • ""Y""' ł"I"""'""' "":ac„„ ..... „.~,IJllk»U'\I'" • 
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ZE ZWLc\ZKU NAUCZYCIELL 
W sobotę, dJnda 6 b. m. o godz, 7-el 

!Mocz. w drugim termiirie odbędzie się 

NadziWY10zaane W .ailine ZgromOOzeonlbe 
ozkmków OfJn,i'5ika Zw. P. N. S. P. w Ło 
di:l'Ji (Aoonzeja 4). Na porządkiu diz.ieilllnym 
I. W'Ybo:ry dełeglajfi6w nia: z!,aird, Iii. uchwa 
łeme w111fosk61w m 2'aJZd. 

Z POWSZBCHNEOO ZWIĄZKU BMl!
RYTóW PAIQ'STWOWYCH, ODDZIAŁ 

W LODZI. 

Zairnd ~iią.1lku 1J3IPI' asz.ia. s wni.oh C1'l<llll 
l6w a· emeryitów nleczfonków na wiaJLne 
1Zebriainń.e, maeąoe sdę odbyć dn. 7 Jllrl
dZlflemnika b. roku .w gmaic.hu wlooly .przy 
cl. Nowo • Thnigowed ru. 24 rw salld· na 
I pięłJrlze o godJz@mie 11-ei !ln'IZed <;mlu
dlnttem. ~aJWIY 111:atder WlaliJne. 

Pioriąd:am.e iest .iaknatilicmi~sze IPI'lzyby 
die emeryłó.w. ..•.•••••• „. 

Dr. 

B. Knichowiecki 
choroby dzieci 
powrócił 

ł mieszka obecnie przy ul. 
Sienkiewicza 61 1 p. front 

tel. 10-20. . ••••••••••••• 
LECZNICA 
Lekarzy Specialistów 
I Gabinet Dentystyczny 
ul. Piotrkowska Ns 62 

tel. 31-53. 

Wszystkie specjalności. Lampy 

kwarcowe. Elektryzacja. Roentgen. 

Analizy. Wizyty na mieście. 

··········••n: 

Dyrekcja koncertów: Alfred Strauch. st.rai w prizyszłym roku będzie 

SALA FILHAR.MONJI 

Czwartek, dnia 11 października r. b. 
o godz. 8.30 wiecz. 

Drugi Abonamentowy Koncert Mistrzowski 

KWINTET 

~str~ mc~ta istów 
PARYSKICH 

(Quintette Instrumental de Paris) 

Flet: Rene le ROY 
Harfa: Pierre JAMET 
SKrz7pce: Rene BAS 
Altówlla: Pierre GROUT 
Wiolonczela: Roger BOULME 

PROGRAM: 

1. COUPERIN Fr.: Concerts Royaux 
na skrzypce, wiolonczelę i harfę 

2. BEETHOVEN: Trio-Serenade op. 25 

3. ROUSSEL: 
na flet, skrzypce i altówkę 

Serenade op. 30 
na flet, skrzypce, altówkę wio
lonczele; i harfę 

4. JEAN GRAS: Trio na skrzypce, altówkę 
i wiolonczelę ' 

5. VINCENT d'lNDY Suita w 4-ch częściach 
na flet, skrzypce, altówkę, wio
lonczelę i harfę. 

Bilety zawczasu nabywać można w kasie Filharmonji 
codziennie od g. 10.30 do g. 2-ej oraz od g. 4-ej 

do 7 ·ej wie cz. 

-. 

zmuS7X>ny wstawić do budżetu po
zycje na uruchomienie autobusów 
lruib liiniji flramwa.iowej dlO Zgierza 
i in. miaist. 

Po r. Wojewócb.lkim, zaJbraił głos 
i-aJdny Braler, oświaidcm.jąc, że b. 
wiicepre2ydenit ciągle coś opowia
da dlla podueśleinia, ze gdyiby b. 
magisbrait isbniał, to zaijąłby w po
szczegóilnyoh siprawaich iame staoo
wisko, nd:ź obecny ma:~istirat. 

Pne.mówienie bo stało s:ię po
wodem szeregu mcyden1tów. 

Na trybunę WISZedł p. Woje-
wód2'ki, wygłaszaijąc następujące 
pierwsze zxłainia: 

„Nie będę odpowiadał na wy 
bryki ·radnych". 

Ra.dny Bia·ler prizerywa mu 
wnosi. aiby przewodniiozący zap 
tdkułował wyirartecie p. W. „wy 
b ki". 
~o wkoń-ozeniu przemowy ex 

wiceprezydenta zabiera pOiilOIW1lli 
głoo radny Biialer. 

„Na moje delikatne uwagi wzgl 
dem jednego z radnych - rozpo 
c.zynia on - jednego z najwię 
kszych szkodników miasta ••• " 

Pll"zerywa mu przewodnicząc 
iiioiż. Hol~ll"eber. Radny Biailer pro 
fusituje piwedwdro taiktyoe preze 
·sa, i obrażony również na p. W 
jewócłzkiego, opuszcza demonstra 
cyjnie salę posiedzeń. 

NaJStęipnie r. Kowa:lslki pro& ra . . . . 
dę o preyjęoie wtttiosku 0 za.łwier- przez urz~dy mag1straclne 1 g :im
dzeniie umowy z koleiami dojazdo ne utrudmaJą pracę chc;tnym 1ed· 
wemi. Pqprawiki NPR. odrzuC0120, nostkom. 
Wniosek komisji przyjęto. 

Radny Kowałski ll"ełent;e statut 
stypendjalny im. sen. LimBllOW
iskiego, lclóry .rosbaije pl"zyjęty z PQ 
pra!Wką radnego Holenderskiego, 
że ize S'Łypendjów będą mogli ko
ll"Zystać lpl"Zedew~iem łodiziia-
lllie. ul. Piotrkowska 19. 

Po zaitwierdtzenin memotjału . . 
lprotestującego przeciw ustawie Godz. przyJ~ć od 9-111 3-·7112 
pt'IZemysłowej, z popraiw1kami !'ad- oraz w lecznicy Piotrkowska 62 
nych Milmana, Hol0lllderskieg-0 i I od godz. 11-2. 
mec. Wajcmaina poisiedzenie za- Telefon Nr 31-53 
mknięto po 11 w nocy. • · 

~t. Gel. ,@@(~?)\.'?)@(8.1\.9](9)(0)@@@@ 



Ot.OS POLSKI„ 
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5 paździe&-nilla 1928 r. 

Kłopoty gospodarcze 
Sowietów 

Sprzedaż obligacji sowieckiej 
pożyczki industrjalizacyjnej w U. 
S. R. R. prowadzona jest pod ha
słem „Odpowiedź wojewodzie 
J ózewskiemu". 

• * • 

DL 
w bloku ktipiectwa 

Niezdrowa ambicja I Slow. kupców detalistów spowodowała, że 

wybory w grupie handlowej będą 
musiały być przeprowadzone 

Ekonomiczeskaia żi:zń" d:onosi W wyniku długotrwałych ro:ko- Cenitrala związku kupców w War międzyzwiązkowei zostały odrzu-
0 ~upełnym braku mamiuf~;ktury w wań przedst.awideli organiza.cji ku szawie, grupująca na prowincji cone ' przez stowarzyszenie,. które 
okręgu Bijskim. nia ~yberi11. Wła- piectwa łódiz:kiego utworzony zo- średnie kupiectwo i 9. Centrala jako jedyna o,rganizacja kupiectwa 
dze mookiewskie obiecały dostar- stał w .mviązku ze 21bliżaiącemi s.ię drobnego kupiectwa w Wairsizawie na terenie całego wo•jewództwa 
CYTVĆ 11 wag.on.ów manufaktury, . d . b ł . dd ł h ' -1- 1 • """ełnńły tego przyr~cze- wyborami o lZ y przemys Of\VO • grupująca w swych o ziia ac pro zlekceważyło ililteres powszechny 
ecz nle -.r:- h .l,1 · Łod · BI-,_ hr · · · · 1 h dr b k · t · ł ł · Bl nia. Ludność okręgu odczuwa ró- a1DJu owe1 w z1 ll'K c · zesc1- wmciona: nyc o ne upiec wo 

1 
swego stanu 1 wy a.ma o się z 1.> 

wnież braik oukru, herbaty i uty- jamkieg.o i fydo'WISkiego kupiec- żydowskie. I ku. W ten sposób, wskutek ni-
kułów metalowych. rtiwa na województwo łódzkie. Blok kupiectwa dokonał po- czem niewytłomaczonej i n.ieuspi:a • * • B1oik ten w pierwsa:e1 i drugiej giru działu mainda.tów w ten sposób, l wiedliwionej nieustępliwości Łódź 

„Siegordn!ia" omaw!i.a sytuację a- pie harndliowej obejmuje całe wiei- że 50 proc. mandatów przypadnie będzie jedynym ośrod.!dem, w któ
prowizacyjną Z. S. R. R., mailując kie, średmiie i drobne kupiectwo przedstawicielom organizacji chrze rym wyb,ory w grupie handlowej 
sytuację tą w brur:d:zo ciemnych wOljewó~a łódzikiego (1, II, IIl ścijańskich i 50 proc. przedstawi· będą musiały być przeprowadzone 
ik?Iorach: Zdainiem pisma, nomi.~ i IV kait. handtl.) cielom kupiectwa żydowskiego. Po We wszystkich większych mia
CJa czekisty Petersa. na stiarnorw1-
sko pr.zewodni.ozącego kornd&jii dla W Slkłrad Bl~ku w~zły nutępu- rozumienie to PQ<ZO-Słafe w mocy staich Rzeczypospolitej kupiectwo, 
kontroli na-d przebiegiem akcji jące Oll"gam:iizacJe kupieckie: aż do osfatecznego utwo'rzeni.a i idą<: za przykła·dem stolky wyka
magazynowama z;boża świadczy o Ze strony kupiectwa chrześci· uk01I1Stytuowamia się izby przemy· zało swą doqrzało~ć organizacyjną 
niepowodzeniu wszystki'Cb dotych jańskiego: 1. Stowa.nys:zeniie poi- słowo - handlorwej w Łodzi. tworząc jednolite bloki 'W'yborcze. 
czasowych prób nagromadzenia '-~-'- k , · ~ • K l"d · b k · t 

t b eh • t SK.'llCll upcow 1 przemys1owcow W pertraiktacjaoeh dotyczących ollJSo 1 aqa wy orcza upiec wa 
porze ny zaipasow orarz 0 em, h eści' (P·~. k _,, __ 113) 3 t 'ł t . w·1 L bl' 
że rząd sowieokii chwycił sd.ę wy- c r~ 1an . twr OW::illMi • · utwol!"zenia Bloku brali udział o- nas ąpt a na ererue l na, u i-

próbowrunych. metod teroru 1 gwał K:a1owy ziw1~e~ drobnych kup- prócz przedst.awideli wyżei wymie na i Sosnowca. 
t~. We~g pnma, ,mąd Z S. R. R. cow w Łodm (Piotrkowska 82). 4. nionych orga.nń,za,cji również i re- Ta nis,zczycielsika aikcja Stowa
me ~ędfnie w .staan~ ~ć sy Geavtraila stowarzyszeń polskich prezentanci I Stowarzyszenia kup rzysizenia kupców detal~sitów nie 
tu;a.CJ1 .a.~owaizaś.c}"lneJ"z• spewtnymR kupców w Wa'l"Sml.wie, obejmująca ców detalistó~ woJ'ewództwa łódz zachwie1'e 1"ednak mocnego frontu 
więc m'leJSCÓIWO etom • . • • . __ u_· ł . ał · , dz 
zagraża klęska głodu. ewemi VU1U1Z.ta ami c e WOJewo - kiego, Organizacja ta podczas ro- kupiectwa chrześci.jańskiego i ży-• * • two. kowań otrzymała od międzyzwą;- dowskiego Łodzi. Idea konsrolirda-

W Moskwti ogł Ze strony kupiectwa żydowskie- kowej kupieckiej kOm.isji wybor- cji i współpracy gospp-darczej znaj 
rządzende guberoja!l,~:° wydz~~ go dl() Bloku wyboirczego zgłosiły czej chrześciJańsko - żydowskiego cl.zie niewątpliwie zrozumienie i 
pracy w sprawie przymurowe1 re· swój akces następujące oirgainiza- bloku soleilltl.e zapewnienie i gwa- oddźwięk na'IV'e.t w sferach kup
jestracji inżynierów, techmków i cje: 1. Stowar.zys'zenie kupców m. rancje uzyskania jednego ma.nda- ców detalistów, którzy nie mogąc 
ag~ooomów z wyjątki~. ob~a- Łodzi (PioWkowska 73). 2. Central tu z nomirnacji lub kooptacji. Nie zamykać oczu na clonfosłość tego 
telihbRcy7~~~~ mtM"!1~~~ bw~l_~n ny 2lWiiązek. kupców i przemysk>w zważając jednak na te oficjalne za faktu, jaikim jesit pierws~e na te-
nyc . e1~~CJa a Ul'w-.o ę'll!Zile . . .,..i._... ł . .i_ki (P" t . . . . . · · Ł .J.-· • 1 t · · do 25 paździetmiika r. b. Celem cow WOjew\X.IW~wa oa.z.i ego l!O :r pewn1erua wymum1ona organi.zaąa rerue 0·~1 wspo ne wys ąpierue 
jej Jest racjonalne wykorzystanie kowska 10). 3. Stowarzyszenie powodowana niezdrowe:m.i ambi- haindlu - przyczynią się do tego, 
fachowych sił techniom}"Ch i rol- hancllujących owocami i W'B!rzywa- cjami wyłamała się z Bloku, żąda- aby Stowairzyszenie kupców deta
niczych. mi (Zgierska 28). 4. Stowarzysrze- jąc z całą bezwzgilędinością man- listów, ·mając zapewniony mandat 

Budżet Ukrainy 
sowlecłliei -

Na jednem z ostatnich posie
dzeń ukraińskiej Rady komisarzy 
ludowych omówiony został preli
minarz budżetowy na rok gospo
darczy 1928-29. 

Zarówno strona dochodowa, 
jak i wydatkowa nowego budżetu 
ukraińskiego wyrata się cyfrą 
4o6.4o3.8oo rubli, z C'Zego 183 
miliony rubli przypadają na poda· 
tek przemysłowy, 99,ooo,ooo rubli 
na podatek wiejski, 39,500,000 
rubli - na podatek dochodowy, 
15,500,000 - na podatek stemplo
wy i t. d. 

Eksport włókienniczy 
z Rosji 

MOSI(W A, (CEPS) - „Ekono
miczesbja Zizń" podaje, że w 
ciągu pierwszych dziesięciu mie
sięcy bieżącego roku gospodarcze
go wywiozła Rosja zagranicę 
(głównie na wschód) 140.000.000 
metrów wyrobów włókienniczych 
wobec 192,000,000 metrów w roku 
1913. 

W latach powojennych eksport 
manufaktury rosyjskiej był po· 
czątkow~ bardzo nieznaczny i 
zaczął łic: pomyślniej rozwijać 
dopiero w roku gospodarczym 
1923-24. 

Według danych sowieckich 

nie drobnych kupców w hala.reb i datu z wyborów. Przedstawiciele ze strony BlQku - jeszcze przed 
na r)"Dlkaoh (Ogrodowa 10). 5. po&zczególnych organizacji w toku złożen4em },isty wyborrcze1 podda-
Cent:ralin.e stowuzyszenoce drob- rokowań zwrócili uwagę, ii: człon ło swe stalllowisko gruntownej re-
nych kupców województwa łódz- kowie &torwal!"Zyszenia tego zgru- wizji i przystąpiło do Bloku. W 
kiego (Zaiwa®Jka 5). 6. Stowarrzy- powa1ni są w całym szere,gu organi ten sposób l'rzyczyni się do haa.-
s:zooie k~ów ham.dlujących su., zacji chrześcijańskiego i fydow· monijnej zgod.nej współpracy tak 
rowcami i półfabrykatami włó- skiego kupiectwa i otrzymają w niezbędnej w cię:bkim dla państwa 
kienni.czemi (Mon1us7Jkri 5). 7. Sto-

1 
ten sposób należytą, od.powiadają- i życia ge>spoda~·=zego orkresde o•d

WaJ1ZYSl7lenie drobnych kupców ko i cą ich interesom "reprezentację. budowy gospodarczych fun.da.men-
Ionjalnych [Cegielnriiana 15). 8. : Kompromisowe propozycje komisji tów Polski. 

GRAND-Hl 
Dziś i dni następnych! 

PROGRAM OTWARCIA 

Emil Jannings 
w filmie 

„Niepotrzebny Człowiek" 
Orkiestra znacznie powiększona. 

Początek o godz. 4,30. 
Bilety ulgowe oraz Passe-Portout niewatne 

do odwołania. 

„Kobieta czy lalka?" 

urzędów celnych wywieziono z 
Rosji w roku gospodarczym 
1924-25 około 1220 ton wyrobów 4J ................ ~ 
włókienniczych, w roku 1925-26 
- ~.167 ton, w roku 1926-27 -1 
5.841 ton. 

Od dnia 8 października 1928 roku firma 
- to tytuł na inowszego ftlmu, 
w którym Gl oria Swanson uka!e 
s . ę na ekran :e kina .Cap toi". 

„ ar.os POLSKI" 
t.ódż 

5 paźclzie rni!la 1928 I'. 

btJteria pańsf 1owa 
5-ta klasa - 24 dzieii 
Główniejsze wygrane 

5.ooo zł. 44322 127773 
3.ooo zł. 781700 107449 
2,ooo zł. -8981 97 •0l 984Cł0 
l.ooo zł - ., 186 lo693 11640 

29219 3L0lt 485)5 70597 710 ·6 
7 494J 84360 80171 91467 lob683 
110240 143689 155270. 

600 zł. - 2b67 52172 64116 
7074i 1~063 743j4 7599j 8ti82~ 
87785 889n4 llo720 1101>16 lll5o8 
126680 134316 1H5971511)3J 152405 
154549 

• 
Rynek pieniężny-

Ceduła giełdy pieniężnej 
warszawskiej 

OOTóWKA: 

Dolary-!-

CZEKI: 
Belgja 123.89 
tle>laincija 357 .48 
Londyn 43.23, 43.22 i pól 
New York 8.lłO 

Paryż 34.86 
Praga 26. 42 i )edin.a oziwarta 
SzwaiJca.rja 171.59 
Wiedeil 125.42 
Wiochy 46.6.1 
Marika aiemieoka 312.26 

AKCJE: 

Bank Polski 175.-, 172.
Banik ZachOOn.i 32.50 
Spieiss 200.
Cukfier 57 ,_ 
Cegie1srk:l 4.5.-
Modirzeiów 36.75 
Rudzki 40.-
StairachorwU:e 50.--
Borkowski 17.-
Ęlekllr. Dąbrow. SS.-
Węgiel 103.50, 102.-
LHPol> 37.-, 37.25 

'. 

Ostrowieckie serja A 133, se!f• B 
125.-, 122.-

Zawiercie 20.-, 19.50 

PAPIERY PAJQ°STWOWf. I LISTY 
ZASTAWNE. 

DolairówJm 93.50, 94.50 
5 proc. konwersyjna 67.-
5 proc. konwers. kole}ołwra 61.15 
Dolarow.a 86.25 
Kolej<)iwa 103.25 
8 proc. B-ku ~. Kraj-Owiego 94.-
4 i pół proc. listy zaisrtaiwne ziemskie 

zł. 5t.5o; 52.-
8 µroc. listy za·słlawL:e ~emS>kłe zł. 

79.-
5 proc. Tow. !(red. m. Wa•;sz;a1w' 

zl. 55.-
8 proc. Towau. KTed. m. We·sza.W1 

zł. 71.-
8 proc. m. LubUm 79.75 
8 proc. m. Łodzi 66.50 
10 proc. m. Siedlec 72.50 
4 i pół proc. obi. m. Wairsza.WY z f. 

1926 - 56.75 . 
Potyczka ltnwestycyjm 119.5-0, 118.-, 

118.25. 
Pożyczka stabi&acyj1]ia 94.-

-e-

łłowa pożvcika · sowie~ 
eka 

Aj. Havasa donosi z Rewla, !e 
centralny komitet wykonawczy 
ZSSR zdecydował na skutek trud 
nej sytuacji finansowej, niezaletnie 
od premjowej pożyczid przemysb 
wej w sumie 500 miljonów wy. 
puścić jeszcze dru~ą potyczkę we 
wnętrzną w wysokości 300 mi1jc 
nów z terminem O letnim amor 
tyzacji, a to w celu uniknit:cia n<' 
wych emisji ban+<notó ..v. ~łównymi odbiorcami manu-1 

fakl.rry rosy1sk1ej są państwa na- , 
st~! .ijące: Persja, Chiny Zachodme. ( 
Afganistan i Mongoł Ja. Ponadto I 
~«:ść eksportu włókienniczego I 
kierowana jest na zac:hod, prze 
deivszystkiem zaś do państw 

ka LECZNJCA Oellcy I s~~~:u0 ru nu"· 
le'K.arz:y specjalistów i gabinet g 

bałtycKicti. 
Głównymi koakurentami so

wietów na zagranicznych rynkach 
manufakturowych są następujące 
i anstwa: w Chinach - Japon1a 
I\ CzechosłowaCja, w Persji -
wnglja, Polska i Czechosłowacja, 

państwach bałtyckich - Ang11a, 
'"Oolska i Czechosłowacja. 

ArtyKuły Gumowe i Techniczne 
miescić się będzie w lokalu przy ul. 

. te. 77~80 

dentystyczny Przy uórnvrn t<yn1rn Dochody skarou rumuńskiego nie 
Piotr.tlowsi\a ~94. tel. 22-83 osiągnęły naraz1e kwoty, przewi· 
prz)I przystanl<u (tramw. pab1anic1<ic11 dzianej w budżecie. uo końca 
,.1rzyjmu1e chorych w chorobach wszyst. sierpnia wpłynęło do kasy pań· 
kich speo1alno3c1 od g W ranJ do 7-ei stwowej zamiast preliminowanych 
po poł. Szczepienie ospy analizy (mo-
czu, ·ltału, krwi, plwc;cin etc.) operacje 25.000.000.000 lei zaledwie 19 mil· 

opatrunki. jardów 286 milionów lei, wobec 
Porada 3 złote. Wizyty na miesc1e czego deficyt sKarbu państwa za 
L..ao1egt 1 operaCJe~od umowy. l\ąp1ele d l t · .il · · 
:iw1etlne. tlelttryzacia. .Naśw1euantn czas 0 s yc.:zu1a co .., s1erpma 
lampą kwarcową. Koentgęn. L.ęb)I r b. lC' • 1>o'v ti.000.000.000 

~glj~IJ!lifatllłJn~:ttJ~,J~f.i~~- situczne, 11.orony zlote platynowe 1 mosty lei. 
i! P ~ n\edz1ele 1 śW1eta dQ QGd.& ~ oo po 



ło 5.X GŁOS POLSKI - 1928 Nr. ti1 , 
Salon Sztuki i antykwarnia od DZIS ~odz. 8 w. - WYSTAW A 

O BRAZÓ W~J~1~t DYWANY p~;~~1:'"· 
I ABE GUTNAJERA 

z WARSZAWY ANTYKI i t. p„ 

• I 
·Grand Hotel Sala ~lota .. _._. _ 

.•••••••• „.„1 
Do rejestru spółdzielni Sądu 1 

Okręgowego w Łodzi Nr. 341 
Magistrat m. Łodzi podaje do p~blicznej wiadomości, że w myśl wciągnięto dnia 31 sierpnia 1928 

uchwały Rady Miejskiej Mr .. 111 z d~1a _29, mar~a 1928 r~ku Oddział 
Re~ulacji Wydziału Budownictwa pobierać oędz1e następujące opłaty: roku przy firmie .Spółdzielnia 

Ogłoszenie. 
a) za uzgodnienie przez Oddział Re.gulacji Mi~~ta planu . sytu~cyj~ Kredytowo·towarowa dla funkcjo· 

nego i projektu budowlanego meruchomosc1 z zam1erzeniam1 narjuszy państwowych, cywilnych 
regulacyjnemi miasta po zł. 5,- od sprawy; i wojskowych oraz komunalnych 

wznowił swą działalność pedagogiczną w zakresie 
gr7 fortepianowej, teorji i historji muzyki. 

b) za uzgodnienie przez ~ddział ~egul~cji .Miasta planu . par~ela- i prywatnych Rzeczypospolitej 
cyjnego nierucbomo~c1 z. zam1erzemam1 regulacy1nem1 miasta 
o ile teren parcelacyjny nie przekracza Polskiej Odzierżawka z odpowie -

l/2 hektara zł. l 0.- :!zialnością ograniczoną, z siedzibą 

do 1 • • 1.).- w Łodzi, ul. 6-go Sierpnia Nr. 1, 
" Jl/2 • • 25.-
• 2 • • 30.- następujący wpis. Zarząd (Dy-

• 21'2 • „ :15.- rekcję) obecnie stanowią: Luzer 

• 3 " " 
4

0.--- Pinkus, zamieszkały w Łodzi przy 
" 4 • " 50.-
• 5 • • 70.- ulicy Piotrkowskiej Nr. 58, Zyg-

• 8 • • 90.- munt Lewkowicz, zam. przy ul. 
.10 " „ 110.-

za katdy następny hektar i jego cześć IO.- Piotrkowskiej Nr. 64 i Izaak 

c) za przerobienie przez Oddział Reguiacji :\\iasta w razie 
cznej potrzeby lub na ich życzenie planu par..:el 1~y1nego 
chomości o ile teren parcelacy iny nie przekracza 

konie- Pisterman, zamieszkały przy ul. 

niern- Konstantynowskiej Nr. 22. 

1 ha po zł. 210.- za ha 
za 2 „ „ „ 182 50 „ „ 
za 3 „ „ „ r 55, - „ ., 
za 4 ,, „ ,, 127.50 „ ,, 
za 5 „ ,, „ 100.- -- „ „ 
za 10 „ „ ,, 87 50 „ „ 
za 20 „ „ „ 65. -- „ „ 
za 40 ,, „ „ 50.- „ „ 
za 80 „ ,, „ 40.- „ „ 
za 100 u „ „ 32.50 „ „ 

ponad 200 „ „ „ 30 - „ „ 
Wytej wspomniana uchwała Rad; :V\iejskiej zgodnie z reskryp

tem Urzędu Wojewódzkiego w Łodzi L. SM. 3711 z dnia 4 września 
1928 roku - nie podlega zatwierJzcniu przez włajżę nadzorczą. 

Łódź, dnia 3 października 1928 roku. 

Prezydent m. Lodzi 

Przewodniczący 
Wydziału Budownictwa 

Lawnik 

(-) ~· Ziem!ęcki 

(-) R. Izdebski. 

••••m•••~•••••••••••••••••• 

••••• „ •••• „. 
Do akt. 

i\; 479-19'28 I 

Ogłoszenie. 
Komornik przy 

Sąi:lzie Okręiw· 
wym w Łodzi. To· 
masz Chorzelski 

Do akt. 
Nr. ~64-1928 t . 
Ogłoszenie 
KomorniK przy 

Sądzie Okręgo. 
wym w Łodzi, 

Tomasz Charze!-
zamieszkały w Ło- . ski, za- . 
dzi, przy ul. Kon- mieszkały w Łodzi 
stantynow.s kiej 5 przy ul. ~~nstan· 

na za- tynowsk1e1 5, 
sadzie art. 1050 U. na zasadzie art. 
p C ogłasza że 1030 Ust. Post. 
w· dn: 12 paźdz:ernl ~ Cyw. ogła~za? że 
1928 r. od g. 10 r. w dn 1'2 pazdz1ern. 

we wsi Uórki 1928 r. od ~od z . i O 
Uuże. gm. Kruszów , rano, We wsi 
odbędzie się sprze· Górki gm Kru· 
daż z przetargu szó~. 
publiczne~o rucho· odbędzie s1ęsprze· 
mości, należących daż z . przetargu 

do Tadeusza pubhcznego 
:Skalskiego ruch om ości, 

i sklada1ącycn się należących do 
z stodoły drewnia· Tadeusza 
ne1 z aesek o ::!-eh ~ Skalslnego . 
zasiekach z ~ ma i składających się z 
wrotami !{rytej sło· krowy i ogiera, 
mą długości oko· oszacowanycn na 
10 '11, szerokości sumę zł. 70l.l.- -
6 i wysokości oko- Łódź, dn 1-).9 28 r. 
Io b . metrów z Komornik 
drewnianą przy- T. Chorzelski. 
stawką w średnim 

Zapisy od 2-5 p. p. 

;nnUKA I WYCHOWftłłlE 

NIEMKA (REICHSDEUTSOHE) 
udziela konwersacJI, prowadzi lekc.je 
interesująco i zapewnia szybkie po 
stępy. Oferty: Główna 41, Il front, m. 7. 
ret. 48·65. Od 3-5 i od 8-9. zastać 
można 187-1 

Sienkiewicza 20, 

CZELADNIK 
masarski poszukuje zajęcia. Ukończył 
służbę wojskową. Wiadomo§ć: Gorlice 
Małopolska Władysław Wojna 

292-2 

~ -
POTRZEBUJĘ 

montera na o!lrzewanie _ blaszane, oraz 
pomocnika. Wiadomo~ć na miejscu. 
Piotrkowska 236, Klosz. 500-1 

---------- POTRZEBNY 
AB SOL WENT solidny uczeń do praktyki cukierniczei 

Uniw Warsz udziela lekcyj i korepe· z ~wiadectwami szkolnemi. Andrzeja 
tycYJ, zapóźnionym metodą skróconą .Ni 9. 245-: 
szybko wyucza. Zgłaszać się Zachodnia _ ---
20, li p. tront, m. 4. 9185-7 
.-. - - -- - .... ~ ~ ~ 

NIEMIECKIEGO 
udz :elam gruntownie 1 szybko. 

vV arunki przystępne. .ł:'iotrkowska 189 
m. 1. tel. 43·~4 !<!91-3 

POTRZEBNY CHŁOPIEC 
Zglaszać się dziś od godz. 19-20. 
ablnet dentystyczny E. Fuchs, 
awrot 4. 294-1 

ZDOLNEGO 
śnlciarza do fabrykacji częki metalo· 

DOftltiS(6!łll\ RiJZ(I(, ,\ wycb poozukuje tinna ,faks" p~~k!i 

„.;,~mz~~.:.~~.?,~~. i ~~:.%? d,_ ILDKl\bi i ItlłilSZKl\ffll\ 
wanów i kilimów 9-15 g. Karola :łO, 
m. 5. W5-\i 
-- --------~ 

POTRZEBNA 
starsza nian ia z re ko nendacjami do 
noworod1i:a. Dr. A. Bukiet. Aleje Koś
ciuszki 15. 295-3 

ZGUBIONO 
pokwitowanie za . \! 41U~7 wydane przez 
Elektrownię na nazwisko Eliezera 
Uutmana zam. przy ul. Nawrot ,Y!i 100. 

297-1 

DO WYNAJĘCIA 
pokój z kuchnią ul. L.ipowa 64 ró~ 
Andrzeja, Wiadomołć u dozorcy 04-1 ----------

DUżY SKLEP 
z 2 pokojami, kuchenką 1 wygodami w 
centrum przy ul. Gd~skiej do wyna
jęcia. Poważni retl~ktanci zechcą zło
żyć oferty do adm. .Głosu Polsk.• 
sub, .Solidny• 08-J 

UMEBLOWANEGO 

Ozdobą mieszkania 
stanie - znaJduią
cej się na osaaz1e 
Franciszka Kra 
koW1aka1 która 

podlega sprzedaży 
na rozbiórkę oce
nioneJ 45u złotych 
Łódź, dn.~2 . 8. ~.or. 

DoKtór ~ 

Wołkowyski I KUPrtD I SPRZBDl\ż ~ 

pokoju ze wszelkiemi wygodami, przy 
inteligentnej, izraelickiej rodzinie po· 
szuknje biuralistka. Oferty składać 
sub .• A. B. 7. • 272-1 

jest portret, wykonany w znanej Pracowni Artystycz
n~ch Portretuw Kol. Prac. Fot. 

Lódź, ul. Stodolniana Na 10, obok Województwa. 
Komornik: 

T. Chorzelski 

Cegielniana Z5 „ 
tel. 26 >:il NA WYPŁATĘ\ 

-~~ - ___ .__~~fi--

MIESZKANIA 
lokale, pokoje umeblowane poszukuje 
i poleca Biuro Agenturowe „Polruch" 
Piotrkowska 58, telefon 41.01. 90~-13 Pracownia wykonywuje z każdej fotografji, choćby 

zniszczonej powiększenia we wszelkich rozmiarach. 
Celem reklamy i aby udowodnić artystyczny cha

rakter wykonania naszych portretów, wykonuje się, na ozaa 
krótki, oryginalny portret, wielkości cm. 30x40 w cenie 
złotych 8.-. 

Spe ej a lista 
chorób skór• 
n:rch i wene• 

rycznych 
Leczeme światłem 
(Lampą kwar• 

cową) 
Przyjmu1e od godz 
8 - 10 r. 12 - 2 

i 4- 8 w. 

Najniższe ceny! Najdogodniejsze wa
runlut Uotowe damskie 1 męskie zi· 
mowe płaszcze nainowszych tasonów. 
Czysto wełniane sweatry. Kostiumy I 
sweatrowe. Damski~, męskie pułowe- ,. znous DOKUMl!ftTY 
ry Berety francuskie. Poleca Leon O ~ l'lli 
Rubaszkin, Kilińskiego 44. 317-!:1 
~~~~--~~~~ . 

Jednocześnie wykonuje sic: portret próbny tej 
samej wielkości w cenie złotych 3.-. 

Dr. med. K.OTł.. Y, ZGUBIONO 
Lokomobile. Petersburska li, Rydzew· kartę rejestracyjną wydaną 'Ił I:.odz

1 
ski, tel. 2-94. 942-4 na nazwisko Wiktora Damsa zam. Ki· UWAGA: Na żądanie dokonuje sic: zdjęcia poza pracownią 

oraz wszelkie roboty techniczno·fotogra• 
ficzne i dla celów architektury. 

Niezbędny dla wszystkich! Niezbędny dla wszystkich! Dr. med, 

J. Bette 
choroby 

wewnętrzne 

Piotrko11 ska 6 
tel. 44-95 
powrócił 

Przyjmuje od 8-11 
od 4-6 po poł, 

Polecam W. P. TyJ.ko za 3 zł. z przesyłką 

]4omentalny licznik. - Wielka ekonomja czasu! 
Różaner Dr. nied. 

Qzielna 9 LUBICZ 

w niedziele i śwtę 
ta od 9 - 1, 

Dla pań od4 - 5, 
Oddzielna 
poc-zEłk altti a 

Dr. 

St. Bibergal 
Moniuszki li 

tel. ti5 2:2, 
Choroby skórne 

i weneryczne 
elektroterapja 

Przyjmuje od 1::1.JO 
i od 5 -8 wiecz. 

Błyskawiczn;e można mn1ż.yć, dzielić i Wyliczać procenty. Tel .. \! 28-9'!, Cegielniana 43 
Niezbędny dla wszystkich instytucji, przedsiębiorstw, D 

FORTEPIAN 
firmy Hosser używany okazyjnie do 
sprzedam a. W lado mość w administracji 
.Ulosu• l ::J!J-5 

PLACE 
.2 morgi" przy ulicy Morskiej do 
sprzedania. W1adomośc ulica Zielona 
8-a, m. 14, tel. 41-5:5. 290-5 

SKLEP 
galanteryjny z powod11 wyjazdu do 
sprzedania. Wiadomość w adm. „Gło
su Polskiego". ó05-2 

naucz~cieli, uczących się, biuralistów, kas~erów, buchalte· Choroby skórne, Tel. 41·32. r. 
rów. wszystkich urzędników i t. p. osób. - Dostępny dla weneryczne i mo- Specjalista chorób SOłOWl'ej'czyk I I 
każdego bez straty czasu i energii, jak również bez spe- cP~:iyłf;;i~"'i·ee. skórnych, wene- „ lill!t.ga PRl\C LI " 
cjalnego przygotowania się, Da1e ~oto we rezultaty mnoże. od 8_ 10 i od 5_ 8 rycznych 1 maczo· Specjalista. chorób „ liU l? I " 
nia, dzielenia i wyliczenia procentów automatyczną szyb· płciowych. Na~wie skó,i:nych 1 wene· 
kością czytania. w wypadkach potrzeby momentalnych Leczenie lampą tłanie lampą kwar· , cycznych 
obliczeń jest niezrównany. cena tylko 3 zł. z przesyłką kwarcową. cową. P!"!,' 99 
L. t · k d Dla Pań od5-5pp. Przyi·mui·e od"· 8 ·nfrk0Wl"8 K.RAWCOWA 1s y 1 prze azy a reso.wać: HenrTk Cukiersztejn, Odd 1 I <§ li n k llf.k d kl · ,.. d 
Warszawa, Leszno N2 21 141. Konto czeirnwe ? K.0 . .N2 7863· ze na pocze- do 10 rano i od WJ wa t owana w ams ei <§ar e-
P, S. Wysyła się po otrzymaniu należności, można i za za· kalnia dla Pań! 5-o wiecz. TeL 44-92 robie, dziecinnej i bielltnie męskiej 
liczeniem, w tym wypadku kosztują o 1 zł. drożei· (4 zł), Dla pań od 3-5 Przyjmuje od 12-4 płosz~kuje s~yc1a ~ d~~achWprdywatnśyćch 

lińskiego Nt 171 26-3 
~~~-~~,....~~~ 

ZAGUBIONO 
książeczkę wojskową, wydaną przei 
P. ·K. U.-Łódź na nazwisko Peliksa 
Jaranowskiego, zam. przy ul. Rzstow. 
sklej M 211. 259,....3 

„PRACA'' 
Tow. Szerz. Pracy Zawodowej 
wśród Kobiet żyd. w Łodzi, 

Wólczańska 21. Tel. 67-15 
Przyjmuje zapisy na 

1. Krawiectwo; 
2. Szwactwo; 
3. Ręczne roboty; 
4. Ondulacje i Manicure; 
5. Maszynowy haft artystyczny 

Iformacji udziela sekretarjat. 
od godz. 9-1 r. i od 5-7 wiecz 

oddzit=lna pocze- pp. i od s-9. w. u • t:>1en1t1ew1cza .„ ..,.,. 1a omo u 1!••••••••mm•••R••••11i1••••••• -k~ ___ ~~~1~1~,i ~;;r dozorcy. ·:~;· -.· B00-2 -:-...... „„.111„WI.,..„~.„„,, .• 
pre 11 u m er a I a miesięczna .otosa Polskiego" ze wszystkimi dodatkami wy. lll Ogłoszenie za wiersz milimetrowy l szpaltowy . ' -

nosi w Łodzi zł. 4.fiq, za odnoszenie - 4_0 groszy; z prze· 1 strona I wteklole .O $froszy, strona 5 szpałŁ - NeKrologl 50 g" str. o szpalt. - lł~ded11De 
Byłkę pocztową w kraJu - z!. Ó.-i za~ranic~ - zl. 7 ~. po tekgcie ro str. strona 5 szpalt. - ZwycT.ajne to groszy str. IO szj>alt. - o 1roszertia &art 

~edaktor: Gustaw Wassercug„ 
i ••• 

czynowe I zaślabinowe 10 zlot. - Ogłoszenia zamiejscowe oblic:zan~ są o 50 proc. u:ł •a 
zal!rani~nych o 100 !)rocent rlro:l:ei. 

ensu 

Wydawca: „ Wydawnictwo Powszechne•. so. z oar. odp. w· drukarni .Głosu Polsk.i~.o".._fio~s~ ~ij 

.. 
\ 




